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Sojusze i intrygi s 


à B 
Refieksie. 
Lwów, 1. lutego. 

„Ani w sumieniu, ani w aktach 
nic znajduję motywów de zmiany 
wyroku”. Te sława, napisane wla- 
sioręcznie przez Prezydenta Rzc- 
czypspolilej na 92 stronicy aktów 
sądowych sprawy Niew'adomskie- 
go, zadecydowały o losie skazańca. 
Twardy wyrok wykonano, zwłoki 
rozstrzelanego pokryła ziemia sto- 
ków cytadeli warszawskiej, 
| W społeczeństwie zwartem we- 
wrętrznie, państwowo udyscyplirto- 
'wanein, ów tragiczny epilog powi- 
nienby zamknąć karty wstrząsają- 
cej sprawy. Jeśli na tem miejscu, 
acz z przykrością wielką, dajemy 
wyraz pewnym reileksjom, to dla- 
tego tylko, że wspomnianym pogla- 
dem nie kieruje się całą publicysty- 
ka nasza. 

Wcibec tego konieczne jest wy- 
dobycie z masy splątanycii opinii, 
towarzyszących sprawie Niewiadom 
skiego, pewnych momentów natury 
ogólno-państwow., uchwycenie trwa 
lego kryterium oceny. 

Chcąc to uczynić, musimy usi 
łować zbłiżyć się do tego stanowi- 
ska. a raczej wczuć się w te po- 
budki, iakiemi kierował się Prezy- 
dent Kzeczypospoliteji,  pieczętuiąc 
'przytoczonemmi na wstępie, wyraza- 
mi wyrok, wydany przez sąd. 

W motywy prawne wyroku, 9- 
parte na istniejących przepisach i 
„procedurze karnej nie’ sposób s'ę 
wdawać. Cokolwiekby można mó- 
wić i pisać na temat niezgodności 
obowiązującego w b. Komgresówce 


prawa karnego z odnośnemi pun- 
ktami konstytuch, nic to nam w 
tym momencie nie wyjaśni. Oto 


„dura lex sed lex". Prezydent Rze- 
czypospoktej miał? wszakże moż- 
ność złagodzenia surowego rygoru 
prawa, a osabiste stanowisko Nie- 
„wiadomskiego. domagającego się z 
uporem i wprost fanatyzmem wy- 
konania wyroku, nie mogło być dla 
;Prezydenta miarodajne. Decyzji w 
tei sprawie szukał Prezydent poza 
motywami prawnemi we własne 
sumieniu. ę 

I tu jest właściwy punkt zacze- 
pienia dla naszych refleksji. Osoba 
„jj charakter Prezydenta, którego głę 
koka rozwaga i wnikliwość oby- 
watelska zaznaczyła się już wyra- 
ziście w dotychczasowem Sprawo- 
waniu Jego wysokiego urzędu nie 
'może z niczyjej strony wywołać 
podejrzenia, iakoby Prezydent kie- 
'rował się w roztrzygnięcu spra- 
wy Niewiadomskiego uczuciem lub 
poziądem subiektywnym. W sumie- 
'min Prezydenta zestrzeliły się wszy 
'stkie barwy motywów, ogarniają- 
cych całe Państwo i niem objęte 
jspołeczeństwo. Odmawiając, pow- 


Piątek, 2 Lutego 1923 


Cena pojedyńczago 
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300 Mp. 


P TELE SRA, 


nwieckie. 


Sowjety „przewidują“ atak Polski na Niemcy. 


Nacjonaliści niemieccy, Ssprzymierzeni z Rosją 
i Litwą, dążą do sprowokowania Polski, 


ITelefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa. (M). Pokojowe sta- 
nowisko Polski, mie dającej wypro- 
wadzić się z równowagi prowaka- 
cią kowieńską, doprowadza do 
wściekłości nacjonalistyczną prasę 
Prus Wschodnich, coraz wyraźniej 
inspirowaną z Moskwy. Prasa ta 
przy pomccy wiadomości, atrzymy. 


wanych ze wschodu, rozpoczęła 
nagle nową kampanię przeciw 
Polsce. 

Dziennik „Ostpreusische Ztg.“ 


podał wielkim drukiem dwie wiado- 
mości, obliczone wyraźnie na spro- 
wGkowanie Polski. Pierwsza z tych 
wiadomości pochodzi z rosviskiepo 
Biura prasowsgo w Warszawie (7) 
i podaie cały szereg fantastycznych 
imierniach e „nowei mobilizaci w 
Połsce*, mającej na celu aneksie 
Gdańska i Prus Wschodnich. Poni- 
żej zaś zraidujemy doniesienie z 
Moskwy. według którego inspekcie 
armii sowieckiej w Kijowie skiera- 
wać miały do Trockiego raport o 
mobilizaci armji polskiej i rumuń- 
skiej. Zdaniem tego raportu, Rumu- 
sgia ma uderzyć na południową Ro- 
sje gdy Polska równocześnie za- 


atakuje Górny Śląsk (7), lub Prusy 
Wschodnie. Komusikat  sawiecki 
zaznacza w końcu, iż Rosia zmu- 
szoa jest uważać wszelki atak ma 
ziemie mięmieokie jako zagrażają- 
cy jej bezpieczeństwu. 
Cherakterystyczmem jest, że 9- 
bie cytowane wiadomości telegrafi- 
czne datowane sa z Moskwy. Po- 
twierdzą to raz jeszcze pogłoski o 
ścisłym sojuszu. istniejącym między 
rządem moskiewskim a Kowień- 
szczyzną i niemieckiemi sterami na- 
cjonalistycznemi w Prysach Wsch. 
Niektóre omgawy prasy miemie- 
ckiej w zachodniej cześci Rzószy 
skwapliwie cytuia informacie, poda- 
wanc przez dzienniki. wychodzące 
w Prusach Wschodnich. Do orga- 
nów tych należy „Frankturter Ztę.*, 
która ostatnio informuie. że Polska 
w ravie zbrojnego konfliktu francu- 
skoren ieckikgo rawi się na 
Gdańsk tub Prwsy Wschodnie. Po- 
głoski te łaczy pismo z wiadomo- 
ścią a bliskiem przybyciu Cziczeri. 


ha z Lozanny do Berlina i o waż- 
nych naradach, maiących się tam 


odtyć. 


szechnie zresztą oczekiwanego pra- 
wa łaski, uznał widocznie Prezy- 
dent Wojciechowski, że poziom 
społecznej i państwowe; etyki w 
nicktórych warstwach narodu ne 
osiągnął jeszaze Skali, któraby po- 
zwoliła darować życie temu, który 
ugodził w symbol polskiej państwo- 
wości, Liczył się widocznie Prezy- 
dent z ewentualnym demoralizują- 
cym wplywem aktu łaski na te ele- 
nienty, w których drzemie chęć re- 
wołucyjnego przewrotu w Polsce. 


Nie mógł Prezydent darować 
życia mordercy, choćby ten osła- 
nial czyn swói szatą poświęcenia 
się w interesie narodu”, bo wów- 
czas takt mordu na osobie pierw- 
szego Prezydenta mógłby się stać 
groźnym  precedensem na przy- 
szłość. Mówiąc to nie skierowułemy 
podejrzeń w niczyją stronę, chcemy 
tyłko zaznaczyć, że Niewiadomski 
dokona! mordu w  psychopatycz- 
nem poczuciu „mściciela zniewagi 
wyrządzonej narodowi”. 

Nie wobio jednak narodowi, chcą 
cemu rozwiiać się metodą ewolu- 
cyjnego wysilku, a nie rewolucvi- 


nych zamachów, utrwalać poglądu, 
że jednostka — chodby mająca za 
sobą na'bardziej szlachetne życie — 
posiada prawo  uzurpować sobie 
rolę mściciela i szermierza rzeko- 
mo zbawczych prawd drogą za- 
machu. 

Pozwalamy sobic przypuszczać, 
że w stumreniu Prezydenta Rzeczy- 
pospolitei, rozważającego w bole- 
snem skupieniu decyzję w sprawie 
Niewiadomskiego.  drgała właśnie 
owa troska o całość Państwa t 
chęć zaoszczędzenia mu na przy- 
szłość tragicznych wstrząśnień. 

Wypowiadając te refleksje an; ra 
chwile nie pozbyvwaliśmy się głę- 
tokiego ludzkiego współczucia dla 
tragicznego losu skazańca. Wzgiędy 
te wszakże ne mogą zasłariać nam 
wzroku na ogółme tło całej sprawy, 
nie mogą również. pozwolić na si- 
premacię uczuć subiektywnych, 
gdy wzgląd na Państwo i iego trwa 
ły. a spokojny rozwój puka do na- 
szych sumień, jako decydniące: su- 
prema lex. Rn. 
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Aeren 


Na starą RUIE. 


Lwów, 1. lutego. 

Wieści o rozdźwiękach i mepo- 
rozumieniach między działaczami 
ruskimi w kraju, a emigracią poda- 
ne niedawno w prasie polskiej, po- 
działały w sposób bardzo Zmąaczą- 
cy na nieprzejednane kola trudo- 
wickie i na prasę ruską, która jest 
wykładmkiem ideologii tych kół. 
Jest niczbitym pewnikiem psycho- 
logicznym, że ilekroć wedrzemy się 
w ozyjeś najbardziej intymne spra- 
wy, kiedy odsłonimy czyjąś sła=' 
btznę, tedy ten ktoś stara się na, 
rozmaity sposób udowodnić wszy-' 
stkim „ad oculos”, że nie mamy ra- 
cj. Przy takim zaś tłumaczeniu 
zdarza się często, że umiewinnają- 
cy się „zasypuje” się coraz bardziej 
i dostarcza przeciwnikowi coraz 
więcej faktów lub poszlak, które go 
tnmachiają w powziętych poprzed- 
nio podejrzeniach. 

Do takich n.eudałych tłumaczeń 
należy między innemi artykuł za- 
mieszczony w „Hrom. Wisinyku z 
dnia 1. lutego br. pt. „Nie oszttkul- 
my siebie”. 

W artykule tym autor nie stara 
się najzupełniej dowieść medorzecz- 
ności podanych w prasie polskie‘ 
wieści © panującym między kraien 
a ermmgracia rozdźwięku. Znanym 
sposobem, choć bardzo często vad- 
używanym, Sprowadza się wszyst- 
ko do molskiei intryg”, mającej za 
zadanie rozbić jednolity front ukra-- 
iski”. Pozatem nie ma w tym ar- 
tykuk ani jednego rzeczowego uzī3-. 
sadnienia, któreby mogło zachwiać 
wiarę w prawdziwość tych wieści.” 
wypadki bowiem zadały bardzo Do 
lesny kłam tei nieszkodliwej zre- 
Sztą diuzji o „kednostym froncie“ 
przeciwjpolskim, który nie wytrzy- 
mał ani jednej życiowei próby, by 
można go było brać poważnie. 

Pewnikiem również jest, że mie- 
dzy oderwaną od kraju emigracją 
a kraem muszą istnieć rezdźwycki, 


t 


o ibraku tych rozdźwięków trudno 
mówić narodowi, który również 
swoją emigrację posiadał, Emigra- 


cia jest zawsze bardziej wierna za-' 
sadom, niż kraj mmuszący się liczyć 
z istniejącvum warunkami i znie-: 
wolony przez to do szukania jn- 
nych dróg odbiegalących znacznie 
od zasad. których czystości stró- 
żem test emigracja. 

I w tym wypadku konkretnym 
tusi zachadzić coś podobnego 
wszelkie inne poglądy są wyni-. 
kiem oszukiwania siebie samego 
czego tak gorąco pragnął uniknąć 
autor wspomnianego artykułu. da- 
jąc mu taki tytuł, Tymczasem oszi- 
kue świadomie siebie į ruskie spo- 
łeczeństwo nadal. A. Ż. 


ż 


Obrady Senatu. 


PRZYJĘCIE USTAWY O EMISJI 
BILETÓW SKARBOWYCH. 


Warszawa, (PAT). Na X. posie- 
Gzeriu Senatu przyjęto uchwalomą 
przez Sejm nowelę do ustawy z 4. 
kwietnia 1922 r. o obowiązku za- 
rządów gmin miejskich dostarczamia 
mieszkań. Nastepnie przyjęto u- 
stawę w przedmiocie zmiany 1- 
staw v niem ockiej z 20. grudaia 1911 
6 ubezpieczeniu urzędników pry- 
watnych. 

Wreszcie przystąpiono do spra- 
wy przyjętej przez Sejm ustawy o 
emisii TV. serji biletów skarbowych 
w wysokości 200 miliardów marek. 
Msierował sen. Buzek, zaznaczałąc, 
że sprawa jest pilna, gdyż jutro za- 
pada termin płatności III. serit bile- 
łów skorboewyvch w kwecie 50 mil- 
jardów marek. Kwota 200 miliardów 
iadnak nie jest za wysoka, a raczej 
za mała, bo im więcej uda się: emi- 
tować biletów skarbowych, tem 
mniejsza bedzie potrzeba emisji 
banknotów. Mowca omawia sprawę 
emisji biletów skarbowych w in- 
nych państwach, poczem stwierdza. 
Że u nas ilość banknotów, będą- 
cych obeeme w obiegu wynosi 819 
miiardów, a cały nasz budżet w 
r. 1020 bedzię wykazywał wydatki 
w kwocie ad 4—5 bikonów marek. 
W stosunku do tego kwota biletów 
skarbowych iest za niska. 

Ser. Stecki uważa, że nagłość 
smrawv dotyczy tylko części kwoty 
200 niljardów marek, mianowicie 
simy 50 miliardów płatnych 1. Iu- 
tego.” *Wobec tego mowca wnosi 6 
poftaniianie <umy 200 miiąadwa.: 
na 50 miliardów. 

Min. skarbu Grabski stwiendza, 
Że suma ta nie odpowiada obecne- 
mu zapotrzebowaniu. Nie można 
zwalać całego ciężaru "na pieniądz 
Tamierowy. a wypuszczenie biletów 
skarbowych oddałoby tu mieocenio- 
me usługi 
_. Sen. Wożricki oświadcza, ża 
klub iego tie chcąc utrudniać Rza- 
dowi na samym poczatku dzieła na- 
prawy Rzeczypospolitej, głosować 
bedzie za przedłożeniem w brzmie- 
miu uchwałorem przez Sejm. 

Również sen. Chrzanowski wy- 
powiedział się za wnioskiem rząd. 
W głosowariy poprawka Steckiego 
upadła. całą zaś ustawę przyjęto 


„UAŁĘLA LWOWSKA” z ġja 2. intego 1923. 


| «osja pertraktuje nawet z Petruszewyczem 
Nie zaniedbuje też konszachtów z Węgrami. 


Londyn. (AW.) „Daty Tele- 
graph” w artykule pt. „Sowiecka 
ruchliwość w Europie Środkowej” 
zauważa, że Berlin w obecnej chwis 
li stał się centrem nerwowej dzia 
łalmości dyplomacji icckiej Po- 
sel sowiecki w Berlinie Krestińskii 
oświadczył, że Rosja zajmuje sta- 
nowisko wyczękujące w siosutku 
do wyadków w zagiębiu Ruhry. 

„Daily Telegraph" twierdzi rów 
nież, że przedstawiciele Węgier pro 
wadzą rokowania z sowietami ce- 
lem zawarcia umowy militarnej. 
Kombinacja ta wydaje się niemożli- 
wą, jednak tezy Bucharina rwysu- 
nięte na tajnem zgromadzeniu III. 
międzynarodówki wykazują, żę za- 
sady bolszewickie nie sprzeciwiaią 
się takiemu układowi, a Węgry w 
swiej polityce oportunistvcznei są 
do tego skłonne. 


Również twierdzi ten sam dzien- 
nk, że toczą się rokowania między 
bolszewikami a Petruszewyczem, od 
którego sowiety spodziewają się 
poparcia w razie ewertualnych nje- 


porozimnień z Polską, 
Wi Jugosławi: popierają bolsze- 
wicy energicznie chorwacki ruch 


separatystyczny,. uważając to za 
najlepszy Środek do osłabienia kró- 
lestwa S. H. S. «W 


Wiedeń. (AW.) „N. W. Tagbl.* 
i „Der Tag“ domoszą z Londynu: 
Londyńskie pisma dodają, że nade- 
szłe. tu przez Szwecię wiadomości, 
iż szefowie armii sowieckiej dosta- 
li tajny rozkaz postawienia swych 
wojsk na stopie wolennej. Wojska 
te skomcertroawane mają być na 
granicy zachodniej. 


w brzmieniu uchwałonem pzez 
Seim. 

Na tem porządek dzienny wy- 
czerpano. Matszałek cznajmił, że 
najbliższe posiedzenie Sematu odber 
dzie się w tygodniu rozpoczynają- 
cym się 12 lutego. ć 


Życie parlamentarne. 


(Nowa projekty ustaw. — Sprawa 
nietykalności poselskiej. —  Djety 


pos: Iskie ustal no na 900.000Mk. — | 


Pohory, Narszał<a Sejmu sześć razy 


riura PRUS „obecności na 
posiedze nizCh). 


Ministerstwo Spraw wewn. prze- 
słało do laski marszałkowskiej pro- 
jekt ustawy w sprawie Środków 
prawnych od orzeczeń władz ad- 
ministracyjnych, oraz projekt usta- 
wy w sprawie przeprowadzenia 
granic miejscowych na obszarze b. 
zaboru austriack ego. 


Sejmowa komisja rzgulam nowa 
ukończyła 2 czytanie projektu usta- 
wy regulaminu sejmowego. Ustalc- 
no Skład komisji i ich kompetencje. 
Komisjom przyznano nietylko prawo 
zapraszania, lecz i wzywania KXi- 
nistrów na posiedzenia komisji. 
W sprawie nietykalności poselskiej 


aby przed uchwaleniem wydania 
posła sadom albo innym wład om, 
komisja miała obowiązek zaprosić 
tego p sta © lem wysłuchania jego 
oświadczenia. Poseł może przysiać 
oświadczenie pisemne. 

W spiawie dyjet poselskich od- 
była się oż,wiona dyskusja przy 
udziale przedstawiciela Ministers'wa 
skarbu. Po dyskusji przyjęto wnio- 
sek pos. Seydy, aby :0 stawowa 
pieca wynosila 900.060 Mk. mie- 

|sę'znie, która następnie byłaby 
podwyższana przez dodatki m'e ię- 
czne, uchwalane przez Rząd dia 
urzędników w miarę wzrostu dro- 
żyzny. Dalsza dyskusja toczyła się 


przyjęto wniosek pcs L'ebermana, 


mu. Uchwalono wni sek referenta, 
aby pobory Marszał a Sejmu od- 
powiadały poborom Marszałka Se=- 
natu t.j. równały się 6-krainej dy- 
jecis pose skiej. 

Pozatem  obostrzono przymus 
obsensści na posiedzeniach Za 
każde posiedzenie na którem poseł 
się nie ziawi, djety poselskie będą 
zmniejszone 0 5 proc. To samo 
dotyczy posiedzeń komisyjnych, o 
ile poseł nie przyśie zastępcy, Ur- 
lopy poselskie w pierwszym roku 
nie mogą przekroczyć 15 dni. 

Trzecie czytanie projekiu odbę- 
dzie się p» dnu 4 iutego, i. j. po 
plenarnem posiedzeniu Sejmu. 


w sprawie piliórów Marszałka Srq-: 


Prawa Polski W GdAŃSKU 


P: ryż. (PAT.) Na wtorkowe 
posiedzeniu przyjęta Kada Ligi Næ 
rodów do zatwierdzającej wiado-. 
mości dwie umowy pojednawcze, 
podpisane w Paryżu pomiędzy, 
przedstawicielami Polski i Gdań- 
ska. Pierwsza z tych umów doty- 
czy sprawy reprezentowania Gdań- 
ska na konferencjach m ędzynaro- 
dowych, druga zaś dotyczy kom-, 
petencji komisarza generalnego 
Rzpitej w zakresie oficjalnego 
gr yvimowania fiot cudzo: iemsk ch 
w Gdańsku. Umowa ta unieważnia 
decyzję gen. Hackinga, odmawia-' 
jąca iak wiadomo Polsce tego prawa, 


Sprawa uposażenia 
urzędników. 


W ciągu dnia 28 i 29 stycznia 
odbywał się w Warszawie Zjazd, 
przedstawicieli wszy tkich org>n!- 
zacji zawodowych pracow ikw 
państwowych, zwołany w sprawie 
nowego projektu rządowego © upo- 
sażeniach funkcjonarjuszy państwo- 
wych. Na Zjazd przybyli przed:ta- 
wiciele 24 zwiazków zawodowyc . 

Po obradach ustalono szereg 
poprawek do proie tu rządowego, 
kió.e będą przedstawione Rząd. wi 

Zjazd wybrał nowy zarząd .cen-i 
trałnej Komisji państw'we , z o- 
żony z 15 członków. P.ezesem Ko- 
misji został wybrany jednomyś nie 
p. Piotrowski. Wybrano ież dele-' 
gację, k óra przedłoży uchwalo e 
poprawki Prezyde towi Ministrów 
i uczestniczyć będzie w kinf. rencji ` 
z przedetawiciel-mi Rządu 


Walka z drożyzną. 

Donoszą z Warszawy: Spodzie- 
wać się należy, że Komisaijat Coi 
walki z drożyzną rozo cznie u Z`- 
dowanis w przyszłym tygodniu. 
Wpierw jednak Rada Mirist ów: 
u iali kompetencję i zakres wiadzy. 
Komisarjatu. 

Pcczątkowe organizacja zwai-: 
czania drożyzny oprze się na sze- 
rokici podstawach społecznych 
Powołane bedą do ws'ółpracy, 
Komisje samorządowe dla zwalcza- 
nia ćrożyzny, kooperatywy i t r. 
Komisarjat połączy wszystkie te 
instytucje w edną człość, które 
operując wielkimi kapitalami i roz- 
porządza'ąc zapasem owarów mc- 
głaby obniżyć stopniowo ceny. 


STANISŁAW ROSSOWSKI 


Królowa Kami. 


——— 


1. Pozłotą lśni tron z miedzi, 
Na tronie Kami siedzi. 


i 
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— „Piekna Królowa Kami, 
Uradni się pieśniami. 


Czekają znaku w sieni 
Lutniści nauczeni. 


Sercem mołem rozrzytnie 
Napełniłem ich lutnie. 


Na struny rozprószona 
„Jest dusza Faraona. 


Wszystko, co we krwi gra me | 
W dźwięku ich weźmiesz, Kami. 


Tron, twój z miedzi się poznie 
Takie zapłoną ognie. 


;Obaczysz się oblekłą 
„W libijskiej puszczy piekło. 


A bóg Ra będzie z nami 
— Skiń jeno Kami, Kami!“ 


2. Pozłotą lśni tron z miedzi, 
Na tronie Kami siedzi: 


Bez ruchu zgoła, blada; 
Milczy, nie odpowiada. 


Lutnióci pańscy z sieni 


J Odeszli zawstydzeni. 


| Rozszarpał z żalu szaty 


Farao. lew, kosmaty. 


i Zapadło w piaski słońce, 
| Noc przysyła swe gońce. 


Płynie na wiatru fal 
Od puszczy płacz szakałi. 


Ku oazie w ustroni 
Antyłop stado goni. 


Ni to łucznicy w zbroi, 
Gwiazd zastęp karny stol. 


A bóg Toth wdział księżyca 
"l Alabastroye lica. ; 


=~ 


3. Pozłotą lśni tron z miedzi, 
Na tronie Kami sjedzi. 


Księżyc igra z włosami 
Pięknei królowej Kami. 


Wypadł z gąszczy warkoczy, 
Całuje czoło, oczy. 


Jak ulubieniec, śmiało 
Bierze ją całą, białą. 


A Kami wśród pieszczoty 
Ku wazie sięga złotej. 


| Marząca, migotliwa 
| Perły z wazy dobywa. 


Z uśmiechem szczęścia w twarzy 
Na dłoni każdą waży. 


Podaje księżycowi, 
„| Oczyma blask jej łowi. 


Wreszcie, kończąc igrzyska. . 
4 Perłę w srebrny dzban ciska. 


| 4. Pozłotą lśni tron z miedzi, 
'| Na tronie Kami siedzi. 


| 


; 


Z rak jej co chwile $wieża 
Perła w srebro uderza. y 
Uderzywszy, strzaskana 
Ginie; pryską jak piana. 


Pryska, jak barwa tęczy, 
A srebro dźwięczy, dźwięczy, 


JI tak z srebrnego grania 


Pieśń zwołna się rozdzwania, 


O perłach tych bez zmazy 
Wziętych ze złotej wazy, 


O perłach, które noca 


| W księżycu zamizocą — 


Tajemnic swych nowiną 


|| Przemówiwszy raz, gna. 


Aż w świt zapadnie snami 
Księżyc, pieśń pereł, Kamė ! 


—— 


Warszawa. (M). ZParyża dono- 
Szą: Peincarć odbył z Barthou na- 
radę w sprawie sytuacii w zagię- 
biu Ruhry. Postanowiono wysiać 
do Niemiec ultimatum z zawiado- 
inierdemm. iż w razie dalszego oporu 
Niemiec, rząd francuski przedsię- 
weźmie bardzo ostre zarzadzenia, 
a gdyby i to nie poniogło, zastoso- 
wano będą ieszcze ostrzejsze środ- 
ki przymusowe, 

berlin. (PAT). „Berliner 
„Mittag“ donosi z Essen, 


Fi 
ZKZ. 


am 
wedłe 


„GAZETA LWOWSKA” z dma 2. lutego 1923. 


Ultimatum Fran neji do Niemiec. 


Francja groz dalszemi represjami w razie nie- 
ustępstwa Niemiec. 


nes z powodu dalszego pochodu 
woisk francuskich wstrzymał za- 
warcie układu z francuskim sena- 
torem  Leubersacem o9 destawy 
rzeczowe. 
Paryż, (PAT). 
mergia, z jaką 


Donoszą, że e- 
solusznicze władze 
występiły przeciw sabożatowi u- 
rzędrików niernieckich, .wywarła na 
łndności zagłębia Ruhry bardzo du- 
bre wrażenie, ludność robotnicza 


; nie reaguje zupełnie na zarządzenia 


wiadz niemieckich. Praca w kopal- 


„Deutsche Bergwerkztg.*, że Sfn- | niach postąpuie regularnie. 


drodze pokoju. 
Toma okazuje sie skłamniejsza do zawarcia pokoju, 


Ra ciernistej 


Lozanna». (PAT.) Projekt trakta- 
du pok-j wsgo z Torcjąa został 
, żed ożony delegacji (ur ciej. De- 
legie wio ki frarcussi wywali 
d:egaów furessich do oxazania 
duch: Doj:dna+G ości Del:gacja 
turecwa pro iła o tygodniowy ter- 
mia dia zbadania tra tatu. Curzon 


| 


zanroponował sk ócenie tego te - 
minu, oświadczając, że pozosta: ie 
w Lozannie do : iedzie li wieczorem 

Panu e tu wrażenie, że nastą- 
piło osy rężenie syt: ;acji, jaka vy- 
wiązała się po vstat:iem posie- 
dzeniu odbytem w środę. 


Powstadcy Hews masra cmuseië Błajpedę 


Ultimstum Komisji sojusznicze’. 


— „Powstańcy“ odmówili, — 


N.we posiłki koalicyjne, 


Ryga. (PAT.) Z Kiaipedy dono- 
szą, że nadzwyczajna Komisja so- 
juszniczą zwróciłą się do powstań- 
ców kłajpedzkich z ultimatum, żą- 
dająceim ich ustąpienia z miasta. Po 
wsłańcy żądania komisji nie spełnili. 

Londyn, (PAT.) Jak się dowia- 
dula „Times ', Bonar-Law odbył w 
niedzielę konfęrencię z Poincarem 
w sprawie Kłajpedy. Żadnej decy- 
zii nie powzięto. Przewidywana 
jest jednak możliwość wysłania do 
Kłajpedy nowych wojsk sojuszni- 
EEEE UP IE OAI" SWEJ 


Ż lzby handi. 1 przem. 
(Pełne posiedzenie Izby. — Zała- 
twione sprawy. Przec:w podwyżce 
taryfy kolejawej. — Emo ekcji 
‘budowlanej Rządu. -- Wyhór pre- 
zydjum. — Opinja w sprawie giet- 

dy naftowej i wiók:enniczej. 

Lwów, 1 lutego. 

(mg) Pod przewo”nictwem prez. 
„Baczewsk ego odbyło się wczoraj 
pełne posiedzenie lwowskiej Izby 
handlowej i przemysłowej. Przy- 
jęto do wiadomości spiawozdanie 
miesięczne z czynności biura lzby, 
podane przez dr. Stesłowicza, z któ- 
rego zasiugują na uwagę nasę- 
pujące sprawy: a 

Prezydjum odniosło się do wo- 
jewody Grabowskiego w Sprawie 
wydania zarzą zenia, ażeby przy 
redukci wyszynków pozostawion . 
wł ścicietom przynajmniej trzy 
miesiące czasu na przeprowadze- 
nie likwidacji przedsiębiorstwa, 
'Przeastawiono Ministrom skarbu 
braki p wstałe w ustawodawstwie 
handlowem wskutek zniesienia 
obowiązku władz skarbowych stem- 
plowania ksiąg handlowych i do- 
magano się nądznia mecy dowo- 
dowej w sądach (1a że 


„kiestemplowauym, W myśl was | spieszenia 
—— R — 


| 


, obecnie 


czych w liczbie 2000 żołnierzy. W 
tym względzie panuje zupełna 280. | 
da pomiędzy Francją a Anglia. 
Berlin, (AW.) Przedstawiciel 
„Berliner Tagebl.” podaje, że ło- 
tewski minister spraw zagr. Meie- 
rowicz oświadczył w sprawie Kłai. 
pedy między innemi. że sprawę tę 
można uważać Za załatwioną w 
tym sensie, że przestała ona być 
zagadnieniem militarnem, pozostając 
problemem czysto dypło- 
matycznym(!?) 

|a| EB e E wm | opo | 


po:ła Eisanst ina wystosowano pi- 
smo do Min. skarbu w sprawie 
wstrzymani. egzeku: cj z tytułu 
procentowego podatku od zysków. 
Zacpiniowano szereg nadesłanych 
przez Mis. skarbu pzojek ów ustaw 
podatkowych. 

W sprawie przedłużeni+ czasu 
pracy w handlu przez niewl ceanie 
dobrowolnej przerwy  południow. j 
do 10 godzinnega dria piacy od- 
niosła się Izba ponownie do Rzzd , 
popierając, analogiczne żądtnie 
władz miejskiih, Na zapyta .e 
Izry w sprawie układu polsko- 
czeskiego co do wza'emnej pomo- 
ty sądowej nadesłało Mis. spraw 
zagran. odpowiedź, że ukiad ten 
został podpi any, ale nie obowią- 
zuje jeszcze Polski, gdyż ratyfika- 
cja dotychczas nie nastąpiła. 

W końcu prezydjum zwróciło 
się do Głównego Urzędu statysty- 
cznego w sprawie wyznaczenia 
I bom st.łych mandatów do Gió- 
wnej Rady stetyst. oraz do dyre- 
kcji P. K. K. P. z powodu zar:ą- 
dzonej podwyżki podkładu ob otu 
Żyrowego. 

Ze sprawozdania dyr. Tennera 
podxieślić należy, że ra skuiek 
odniesi nia się Izby do D;rekcii 


księżom | koleji we Lwowi: w sprawie przy- 


załatwień reklamacji 


wnoszonych z powodu nadpiaco- 
nych należytości przewczsywych i 
z: ginionych lub us kodzonych prze- 
sytek, wydało Mn. bolej: pańsiw. 
ckólnik do ws ystiich dyrekcji z 
wezwaniem do jak najrychle szych 
załatwień u asadniorych p:etensii. 
Daiej iuterwenio ała Izba w 
s rawie zaprowadzenia kursu bez- 
pośredniego wagonu przy pociągach 
pospiesznych między Lwowem a 
Wiednien:; zwróciła się do W. je- 
wody i prezydenta miasta z prośbą 
o wyszukanie pomieszczenia dļa 
Dyrekcji ceł dła caiej Ma:opolski; 
wyraziła opinię co do przyszłego 
traktatu lanclowego z Turcją i 
Hiszpsn.ą; interweniowała w Min, 
przemysiu i handlu w : prawie wy- 
dania zarzędzeria, zżeby ze w: gle- 
du na sytuację polityczną w Niem- 
czech kontyngent zgłoszonego w 
grudniu względnie w styczniu przez 
polski przemysł węgla górnoślą- 
skiego został w tej sam j wyso- 
kości w przyszłych miesiącach wy- 
słany. Na konferencji niere: 8niów 
drzewnych w lzbie on Ówion0 wy- 
tyczne polityki eksportu drzew2- 
zaś na ankecie firm jajcza:skich, 
sprawę wywozu j:j zagranicę. 


Po przy ęciu tych spra 'ozdań ` 


uchwalono na wniosek p. Hói iu- 
g ra odnieść się d' Rządu przeciw 
podwyżce taryf ks lejowej, która 
spo» oduje zucwu wzrost d:OŻ: zny 
W m: śl przen:ów enia inż Zachar- 
iewicza post uow.ono zapytać 
Rząd, :zy zamier® udz eić kredy- 
tów na bu owy i jak poprowadzi 
ak A budowlaną 
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Prezydentem lzby wybrano po- 
nownie p. Baczew skiego, wicepr=- 
zyde tem p. Wiuarza, prowizotry- 
cznym wiceprez. p Maksym Tho- 

skarbnikiem p. Maurycego Ra- 
poporta. Skla kor isji pozostał taki 
jak w roku z*szłym. Przyjęto re- 
zygnację zgodności członków Izby 
pp.: Reicha, Friedmanra i dr. Sie- 
sowicza, któremu wyrażono po- 
dziękowanie za działalno ć. 

Zgodnie z wni> kiem r.f D'te 
irich: eśaiadczone się p zeciw u- 
tworzeniu giełdy naftowej we Lwo- 
wie, a a wprowacze” em transakcji 
w udz ałach Eru:io, Naiamiast po- 
myślnie zaopiniowarosriasę:t o 
rzzna giełdy włókien iczej w Ło- 
dzi i prośbę Poł. Amer. Bantu iu- 
dowego we Lwowie o koncesje ne 
haię aukcyjną, Wkońcu za'pinio. 


wano picje t ustawy w spraw e 
umowy o jracę roboiników ipr y. 
zna o subwencje Pol, Buvsie :zem 
w Ko'omvi, uzuneł. 5zkoiom prze- 
mysiowyvm w % kalu 
oraz Tow, SŁKY:' 
wie. 


w Sancku 


“andi wę Lwo-, 


A A NTA DAAA 


Dziś 


maja obłl' garcia 
Peżyczzi Złotej 


kosztuje 


SE %00 marek. 


TAR REŻ 


Fg HE sA 


e 
EAA. 


zy LWÓW jest bogaty czy biedny? 


Gics jednego z Wiceprezydeztów miasta. 


Rozważanie na temat stanu ekonomicznego miasta. — Gmina 
nic nie uroniła ze swego majatku, — Odbudowa zniszczon?ch 


zakładów kosztem miasta. 


Budowa nowych objekt-w, 


m 


Canne nabytki, — Najgorzej: stoi sprawa podafków. — Ust wa 
o zasileniu finansów miast nie odpoaiada dzisiejszym sto- 
sunkom, 


(mz.). Rozprawy nad budżetem 
gminy, prowadzone obecnie przez 
Komisję budżetową Rady migjskftej, 
nasuwają szereg refleksi na temat 
Stari ekomonicznego naszego mia- 
sta i jego faktycznego majątku. U- 
staliło się bowiem przekonanie, że 
gmina została w ogu kilku lat do- 
prowadzona do kompletnej mumy 
gospodarczej ; że ani marzyć mo- 
Żżna o podźwigrięciu jei z tych opre- 
si. Z drugiei znów stony nie jest 
taiemnicą, iż ubogie dziś w zasoby 
pieniężne miesto posiada olbnzymi 
majątek. składający się zarówno z 
zakładów przemysłowych, jak dóbr 
ziemskich, nóetyiko na abszarze 
zminy, ale i daleko poza jei obrębem 
nołożonych i uchodzić może za ied- 

* z najbogatszych miast w Poksce. 

Praguąc wyświetłić, jaki jest i- 
sfotny stan majątkowy gminy i czy 
dzisiejsza jej gospodarka może do- 
prowadzić wogóle do poprawy sto- 
sunków. ztemieszczamy spostrzeże- 
ita, wyrażone w tej sprawie przez 
jednego z członków prezydium nma- 
sta: 

Mimo. że Lwêw w okresie woi- 
ny przechodzi! rałcieższe chwile. w 
których 
pormalne źródła dochodów prawie 
zupelnie zawiodiw. nie uroni% nic 
zarząd smiasia od chwili wybuchu 
wojny aż pe dzień dzisiejszy 7 ma. 
jatku zarodowego przeciwnie, 


niejednokrotnie wszystkie 


majątek ten powiekszył bardzo wy- 
datnie. 

Zwróchć rależy uwage na fakt, 
że wskutek wypadków wojennych 
których tererem było miasto, we- 
zły prawie wszystkie budynki wiok- 
szemu lub mniejszemum zmiszczieitku. 
Odnosi się to zwłaszcza do budyr- 
ków szkolnych, którę wskutek re- 
kwizycii ra oele wojskowe  ucier- 
pały znacznie wraz z 'inwentarzem 
szkolnym i obecnie doprowadzone 
zostały pizcz zarząd nřasta wie'kim 
nałdadem kosztów do stanu normat 
nego. Wiadomo. łak znaczne straty 
i uszkodzenia noniosłv miejskie za- 
kłady, jak elektrownia, sazownia, 
zaklad wadociągowy. nzeźnia, za- 
kład aprowisacynv jį  ovałowy. 
Wszystkie te instytucie zdołały już 
nietyfko "usunąć  wvrzadzone iw 
Szkody. ałc nawet znacznie rozsze 
rzyć swe budvmki j urządzenia. I 
tak wybudował w czasie watny za- 
kład gazowy wspaniałą fabrvke ma- 
zi. zakład elektryczny ustawił no 

e turbiny i nowy dom na pomie- 
Szczenie warsztatów  jnechanicz- 
nych, rzeźnia rozpoczeła robotv o- 
koło przywrócenia badynków i hal 
do pierwotnego stamu, zakład cpa- 
łu. kiórensu wojska zaborcze 7a- 
brały cały Żywy i martwy inwen- 
tarz. rietyłko zakupi mowy. ate 
znacznie powiększył swe amendv 
To samo odnosi się i do zakładu 
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aprowiz. W dobrach miejskich w 
micjyce wszystkich budynków go- 
spodarczych, spalonych i zniszczo- 


nych, wybudowano prawie wszę- 
dzie nowe. 
Pozatem wybudował zarząd 


miasta już w czasię wojny 2 nowe 
budynki szkolne, zakład palenia pa- 
diny (kafilarnię), ważny ze wzglę- 
dów sanitarnych, kończy budowę 
mowych łazienek, urządzonych we- 
"dle rajnowszych wymogów. oraz 
rekonstrukck 1aźni zmiszczonej Du- 
ateńskiego, 

Jeżeli się uwzględni, że wszyst- 
kie te rekonstrukcje i  adaptacie 
pochłonęły setki miljonów, że przed 
stawtająa się one wyłącznie jako 
szkody wojenne w ścisłem tego sło- 
wa znaczeniu, że rządowe komisie 
szacunkowe szkody te ustałły na 
miliony koron w złocie i że miasto 
na pokrycie wszystkich tych szkód 
prawie nie nie dostało, a wszysdkie 
adaptucie i rekonstrukcje wh aym 
poczyniło kosztem. zrozumiec się. ia- 
kcgo trzeba było wysiłku, by ©- 
bok pokrywania zwiększających się 
z driem każdym wydatków adini- 
mstracyjnych znaleźć ftmdusz na 
pokrycie wydatków, połączonych 
z awemi rekonstrukcjami, adaptacja- 
mi i naowemi budowa, 

Zarząd miasta powiększył jed- 
nakżę i narodowy majątek gminy. 
gdyż zakupił w czasie wojny nowe 
grunta. naby} wzelednie rozszerzył 
wspólnie z m. Krakowem kamie- 
niołamy w Miękini, oraz zakupil 
łącznie z gmina m. Krakowa i 
konsorcium hanków kopalnie węgla 
w Janorznie, Dla ocenienia, jakie 
znaczenie maja te ostatnie nabytki, 
wystarczy zwrócić uwagę na to, 

' san udział miasta w kopalni w 
Jaworznie przedstawia dziś efek- 
tywna wartość kilkudziesięciu mil. 
farrtów marek. 

W casie wojny rozszerzono 
znacznie Muzeum Narodowe, oraz 
Muzem; im. łozgińskich. dokończo- 
no rekonstrukcii budynków muzeal- 
nych, uzupełniono zbiory itd. Zwa- 
żywszy. że wszystko to przepro- 
wadzono w czasie nader krytycz- 
nym ,to należy uznać, że gospodar- 


DR. EUGENJUSZ BARWIŃŚKI. 


Grazżeta Lwowska 
przed stu laty 
(Geneza „Gazety Lwowskie“. — Rząd 


zaborczy fundatorem pisma polskiego. . 
— Wrogie Polakom zamysły „Guber- i 


nium“. — Odtrutka na „Gazetę War- i 

szawską'. — Franciszek Krattor i jego | 

memorjał, — Koncesia i przywileje 
wydawnictwa, 


Zamieszczona ną czele maszego 
pisma cyfra 113 mimowoli skiania 
de rozmyślań i refleksji. Okres to 
czasu tak olbrzyani, a ciąglość w 
nim nieprzerwana przedsięwzięcie 
rawet w warunkach bardziej sprzy- 
'jających byłaby zjawiskiem rzad- 
kiem — w naszych zaś stosunkach 
jest rzeczą wprost niezwykłą i za- 
stanowienia godną. 

Niemniej zastanowienia godnem, 
że pismo to, przez obce ij wrogie 
nam żywioły poczęte w zamiarach 
nam nieprzychylnych, sNą faktu, 
zbiegiem okoliczności; wbrew ocze- 
kswaniom i  intencjom założycieli 
zdołało wiele lat oddawać rzetelne 
usługi naszej kulturze į w jej do- 
robku zająć miejsce poczestne. 

Było prawdziwą irenią losu, że 
rząd zaborczy, mimo, zdecydowa- 


„QAZETA LWOWSKA* z dnia 2. lutego 1923. 


Katastrofa w kopalni Węgla. 


Wybuch pyłu węglowego w szybie 


„Roemfiela“ pod Byto- 


miem, — O:oło 400 ofiar. — Są to przeważnie Polacy, — 
ałoba w mieście. 


Bytom, (PAT.) W kopaini „Hei. 
nitz” nastąpiła wczoraj eksplozja 
pyłu węgłowego, Do godz. 3 popol. 
wydobyto 150 górników. Liczby 0- 
flar dotychczas nie stwierdzono, Do 
godz. 6 wiecz. zdołano wydobyć z 
kopalni okóło 200 górników. Stwier- 
dzono, żę w kopalni ziajduje się 
jeszcze 600 ludzi. W liczbie wydo- 
bytych znakłuje się 35 Zabitych, 80 
zaś osób odwieziono do szpitala. 

Wybuch zdarzył się w szybie 
„Roemfiiekda” w głębokości 540 m. 
Kopalnia ta należy do najdawniej- 
szych właściciel kopalń na G. Ślą- 
sku, spadkobierców Gischego i zna- 
na jest jako t. zw. „grób górników 
z powodu często zdarzających się 
tan eksplozji. 


Warszawa. (AW.) Z kopalni „Hei ' 


ka naogół nie była ostatecznie tak 
złą. 

Wprawdzie miasto zaciągngło w 
czasie wojny pożyczki, iednakże 


-nie pozostają one w żadnym stosun- 


ku do tych aktywów, których za- 
rząd miasta gminie wskutek nowych 
uabytków przysporzył. Pożyczki 
zaciągrięte przedąjawiają się w rze- 
czywistości jako zaliczki ze $trony 
Rządu na podatki miejskie i w mia- 
re wpływów podatków ulegają eo 
ipso amortyzacji. 

Gorzej przedstawia się Stan bti- 
dżetowy miasta, ile że niedobory 
admi fstracylne rosna z roku ma 
rok. Przed wojną opierał się budżet 
miasta na dochodach z podatków 
realnych i konsumcyinych. Wypad- 
ki wojenne spowodowały, że podat- 
ki realne straciły wszelkie znacze- 
nie jako dochód, tak, że faktycznie 
pozostawały jedynie podatki kom- 
sumcyjne, nie wykazujące naorół 
wskutek obowiazujących po dziś 
dzień morm przepisów austriackich, 
dostosowamych do czasów przed- 
wojcenych żadnej elastyczności. 
O a T EBRO EE] 
nych dążeń germamizatorskich i u- 
siłowań zmierzających do jak nai- 
szybszego upodobnienia Galicji do 
mnych krajów monarchii, stać się 
musiał? promotorem i protektorem 
polskiego czasopismiennictwa. Wy- 
gląda to na paradoks, a jednak by- 
ło tak w rzeczywistości: temu rzą- 
dowi zawidzięcza naszą literatura 
fakt, że w roku 1811 powstała we 
Lwowie gazeta polska, ġe dzięki 
temu rządowi miała byt zapewnio- 
ny, co wówczas niebyło rzeczą 
wcale łatwą, a czego na sobie do- 
świadczały boleśnie po kolei różne 
przedsięwzięcia  czasopiśmiennicze, 
podejmowane z zapałem i zasobem 
dobre; woli, a zawsze niebawem 
zanikające z powodu braku czytel- 
ników. 

Ale przedsięwzięcie nządu nie 
płynęło wcale z pobudek dia nas 
przychylnych; miało ono swe źró- 
dło w zrozumieniu własnych inte- 
resów. Bardzo szybko zrozumiały 
sfery kierujące, że prasa iest czyn- 
n.kiem, który oddać może rządowi 
niemałe usługi. 

'Chodzło tu nie tylko o to, by 
mieć, organ, któryby wypowiadał 
się w myśl zamiarów rządu, ale 
także o to, by dając czytelnikom 
pismo miejscowe, 


wytrącić z ich | ważany za zdolnego, 


nitz wydobyto dotychczas oko- 
ło 350 ludzi z tego 75 nieżywych i 
około 100 ciężko chorych, do któ- 
rych musiano stosować sztuczne od 
dechamie. W kopalni znajduje się 
dotychczas jeszcze około 250 robot- 
ników prawdopodobnie bez życia. 

Kopalnia ta znajdowała się tuż 
pod samym Byżomiem. Pracowali w 
miej jednak. głównie górnicy Pola- 
cy. Straż pożarna i pokcja utwo- 
rzyły silny kordon wokoło kopalni. 
W dbrębie kordonu dzieją się okro- 
pne sceny. 

Na znak żałoby w Bytomiu za- 
w.eszono przedstawienia w teatrze, 
oraz inne widowiska. Utworzono 
komitet ratowniczy, który zbiera 
składki dla ofiar. 


Wyjątek stanowią jedynie miejskie 
opłaty od trunków, któne w ciągu 
wojay uległy znacznej stosunkowo 
poxlwyżce i dziś stanowią dość zna- 
cziia pozycję w rubryce dochodów. 
Zarząd miasta zmuszony był oglą- 
dać się za nowemi źródłami docho- 
dów i sukcesywnie wprowadził o- 
płaty o przyrostu wartości nieru- 
choniości, opłaty hotelowe, od la- 
dunków, od koni itd. 

W grudniu 1921 uchwarił Seim 
ustawę o zasiłeniy finansów miei- 
skich. przelkazujacych miastom 30- 
procentowy udział w podatku do- 
chodowym. podatek Bd mieruchomo- 
ści, podatek od lokali i podatek od 
obrotu. Wszystkie te nowe podat- 
ki, wprowadzone wymienieną uster 
wa sejmową, zasilać miały kasy 
miejskie inż w r. 1922. Nim jednaik- 
że Rząd wydał postanowienia wy: 
konawcze do tej uchwały, nim ma- 
stąpiło zatwierdzemie odnośnych u- 
chwal Rady miasta przez Rząd, u- 
płynął cały rok 1922  bezskutecz- 
mie, tak, że zarząd miasta mógł do- 
piero z końcem r. 1922 przystąpić 


rąk niepożądaną prasę zagran czną, 
a przedewszystkiem „Gazetę War- 
szawską”, zawierającą gwałtowne 
wycieczki przeciw Austrii i sta- 
wiającą wciąż przed oczy Galician 
nadzeiję oswabodzenia. 

Zakazy surowe przewożenia „Ga 
zety” nie na wiele się przydawały, 
ciekawość przezwyciężała stawiane 
zapory. Z takim przeciwnikiem do- 
piero wtedy można było walczyć 
skutecznie, gdyby Się powołało do 
życia polską gazetę miejscową, któ. 
raby publiczności wytrąciła z rak 
gazetę zagraniczną. 

Takie też instrukcje szły z Wie- 
dma od roku 1807, nawet na wy- 
raźne życzenie cesarza. Ale roko- 
wania z drukarzami, literatami i u- 
rzędnikami jakoś szły opornie, tak, 
że dopiero w roku 1811 znaleziono 
kandydata który wreszcie nodjał się 
tej misji. 

Nie był to przedstawiciel świata 
Nterackiego, a choć nosił imię i na- 
zwisko drugiego pisarza wówczas 
dość znanego, Z piórem miał tyle 
wspóktego, że sb'sywał foliały re- 
ieratów urzędowych w twowskiem 
gubernium. Był to Franciszek Krat- 
ter, z zawodu urzędnik konceptowy 
gubernium, przez przełożonych u- 
cbrotnego i 


do zorganizowania biura dla pobo- 
ru tych podatków. 

Podatki te wpłyną do kas miey 
skich w pierwszej połowie r. 1923. 
Już dziś jednak możnu z absolutną 
pównościa twierdzić, że dochód z 
tych podatków ani w drobrcej czę. 
ści nie jest wiStanie pokryć wzra- 
stających z każdym dniem wydat- 
ków administracynych. 
Aproksymatywny wpływ z łych- 
że podatków wyniesie rocznie O- 
koło 350 milionów mk. Jeżeli się u- 
wzgłędni raizwyklejsze wydatki ad- 
ministracyjme na płace urzędników, 
służby i robotników, wynoszą dziś 
miesięcznie wiecej aniżeli 350 miijo- 
nów mk., to chyba nie potrzeba 
dalszych dowodów, że ustawa © 
zasiłemiu finansów miast nie cdpo- 
wiada już obecnym stosimkom i 
wima być koniecznie w duchu rze- 
czywistych potrzeb miast znoweli- 
zowańa, Mimo wszystko czyni Zar 
rzad miasta duże wysiłki, by bu- 
dżeęt na rok 1923 zamkrąć ieżeli 
nie bez deficytu, to  przymaininie! 
z cyfrą niedoboru, możliwą do po- 
krycia drogą nieznacznych podwy- 
żek istniejących obecnie opłat 4 
potaków ntejskich. 

Z tych zestawień i trwac, najbar- 
dziej wiarygodnych, gdyż udzielo- 
nych mam przez osobę nalepiej w 
sprawach fmamsów miejskich zor- 
ienfowaną, wynika, że jakdeolwiek 
kasa gminy przedstawia sis dziś 
przerażająco. stan nie iest bynaj- 
mniej tak rozpaczliwy. ani gospo- 
darka tak raganną, iak sadzą nie- 
którzy. Przeciwnie — fakt. że w 
krytycznym okresie władze miej- 
skie zdołały nietylko majątek mia- 
sta utrzymać, afle nawet pornnożić. 
dale rękojmie doprowadzenia dn ta- 
ln gospodarki miejskiej, jednak nie 
redhei, aż rozwiaże się i tmernniede 
kwesta ekonomicza w 


A 


neina 
polsce 


Doraczny Bal Prasy 
3. lutego. 


obdarzonego zmysłem praktycznym 
— |] cieszył się niemałem zaufa- 
niem. 

Memoriał jego, wystosowany do 
gubernatora okazuje, że był dobrze 
wtajemniczony w intencje rządu. 
Wskazuje, że dziennik powirren u- 
kazywać się w języku polskim, 
gdyż chodzi o danie do Tak naro- 
dawców polskich pisma, które by 
im dało rekompensatę za tak ulu- 
biona a zabronioną tu „Gazete war- 
szawską”. Zapowiada, że uwzględ- 
niażjąc zaaniłoowanie Polaków do mo- 
winek politycznych, (będzie pisać 
jak najobszermej o wypadkach za- 
granicznych, a przedewszystkem © 
Księstwie Warszawskiem, a będzie 
się starać przedstawiać wypadki w 
ten sposób. że „przez odpowiednie 
ustawienie faktów historycznych O- 
każe jasno, jakiem jest prawdziwe 
położenie Księstwa, aby w ten Spo- 
sób wykazać wszystkie korzyści 
položenia Polaków pod rządami Au 
stri”. Będzie usiłował nieustannie 
wykazywać, co czym rząd dla Qa- 
cji i przez to zobowiązać Polaków 
do wdzięczności wobec cesarza. 


(C. d. n.) 


Z opery. 


(Gościnny występ p. Ewy Ban- 
row skiej). 


Po dłuższej, pizeszło całorocznej 
przerwie wystąpiła we wtorek, 30. 
hm. w partii Lakme m. Ewa Ban- 
drowska, artystka, której brak w 
zespole operowym czesto j dotkli- 
wie uczuć się dawał naszej publi- 


Gzości. (klaski serdeczne i niemil- 
knące, jakim? darzono znakomitą 


przędstawicieikę Lakme, świadczy- 
ły wymowmie o niezmiennem 
mimo tak dlugiej rozłąki — uznamim 
naszego świata munzykatnego dla p. 
Bandrowskiej i lei tak obfitej w 
sukcesy działalności operowej, Wy- 
wczasy te, czyli spowodowany nie- 
dyspozycią artystki 


nieczności, nie pozostawiły — gdv 
chodzi o brzmienie głosu — žad- 


nych śladów, a nic mogły oczywi- 
ście wpłynąć ujemnie na Nczne wa- 
lory jei szluki wokalnej ji saenicz- 
nej, wyłaniaiące się z umiciętności 
śpiewu, wybitnej muzykalności. ta- 
lertu sccnicznego 'i ostateczmie = 
z pelnej wdzięku i czarującej apa- 
rycj, jakby  predestynowanej do 
stwarzania postac: jak Lakme, o- 
wiae; wedle intencji litrecisty i 
kompoztycra, pewnym nimbem pot- 
tyczriym. 

Kreacja p. Bandrowskiei w ope- 
rze Delibes'a, pod względem wo- 
kalnym i scenicznym porywająca 
piekna, a nacechowana niezwykle 
poetyczinym urokiem, wywarła sze- 
reg głębszych wrażeń na słuchae 
cząch. na których działa. w pierw- 
'szej tinji, radzwyczajna rzewność 
artystycznie prowadzonej kanty- 
Ieńv. 

Wzsrosi się ona do poziomu popi- 
su wirtuazowskiago, ilekroć partia 
Tafkme przybiera charakter kolora- 
(mowy. jak np. w drugiei odsłomie. 
Interpretacje tych ustępów wyna- 
dy doskonale, wprost komcertowo.. 
Trudno również pominąć milcze- 
niem owego zasługującego na rze- 
telne uzranie .„erescendowania* c- 
iektów rozmaiych. nagromadzonvch 
wr partii Lakme. Należycie uwwdat- 
nicnv podkład Fryczny w pierw- 
szej odsłomie, popis koloraturowy 
w drugim akcie i dramatyczne ak- 
centy aku trzeciego.  potęsuia 
stopniewo wrażęnia. któremi darzy 
audytorium przemiła  przedstawi- 
eielka partit Lakme. 

Sukces p. Bandrowskiej, stofący 
w stosunku proporcjonalnym do 
wysokiei wartości jei kreacii. byl 
więcej. nłż pokaźny. Po każdeń od- 
słonie rozlegały się gromkie okla- 
sk. a ro drugim akcie wywołano 
artvstkę kilkakrotnie. 

Inne partie w „Lakme” pozo- 
stały w niezmienionei obsadzie. Pa- 
howie Adam Okoński (Nikalauta) ` 
Tadeusz Lowczyński (Gerałd) wy- 
kazali w swych kreacjach szereg 
szczęśliwych momentów. 

„Lakme“ Delibesa z współudz'a 
lem n. Bandrowskiej zaliczyć moż- 
na do najbardziej interesujacych 
przedstawień operowych i przy- 
puszczać można, że dzieło to — ze 
wizgledu na kreację partii tytułowej 
— utrzyma Się stale na programie 
teatru hvowskiego. 

Fr. Neultauser. 
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Kupujcie 


Pożyczkę Złota! 


ta 


„urlop“ z ko- 


„QAZETA LWOWSKA” z dnia 2. mtego 1923. 


ochwytanie mordercy z nad Dliyra 


Wi, 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Chyrów, 1. lutego. 

Przed kłłku dniami donieśliśmy 
o bestjałskin: mordzie, jaki” zdarzył 
się między Chyrowem a Połaną, O- 
fiarą mordu padł Mojżesz Gieich, 
którego. juk Śledztwo ustaliło, za- 
mordował przewoźnik, przewożący 
go iolzią przez rzekę. Trupa Giei. 
cha rzucił morderca w fale rzeki, 
obrabowawszy go przedtem do. 
szczętnie z pieniędzy, które denat 
wiat przy sobie w kwocie miliona 
sto tysięcy marek. 
e TR 


romiką, 


Pożyczka komenatna m. 
Lwowa. 


Z Warszawy donoszą: Mini- 
słerstwo spraw wewnętrznych na- 
de:łalo do laski marszałkowskiej 
projekt u tawy w smawie ze wo 
lenia gminie m.. Lwowa na zacią- 
gniecie na porękę pań twa peży- 
ezki komunaln:. 120 eiljorów fk. 
na cele prz drukowania ulic i pla- 
cow we Lwowie. 

W piątek, 2 lu ego. mz.-kat.: N. 
M. P. Gramn. Gr.-kat.: Ewły- 
mja. — Siowiańs:i: Misława. 

W sobotę, 3 lutego. Rz. kat.: 
Błażtia bisk — Gr.kat.: Maks;- 
ma. — Słowiański: Błażeja. 


— Ks, arcybiskup Bilczewski z po- 
Wodu ciężkicyo wyczerpania musi się 
poddać dłuższej kuracji i dlatego w naj- 
bliższych czasach żadnych audjencii u- 
dzielać nie będzie. . 

— Kościół a państwo, Prezydent 
Rady Ministrów Sikorski wystosował 
pisme do kardynała Dalbora z propo- 
zycią zwołania konierencii naiwyższych 
dostojników kościoła w Połsce, celem 
omówienia i ostatecznego ułożenia sto- 
sunków Państwa Polskiego i Rządu do 
Kościoła, oraz nzgodnienia tych stosun- 
ków z pewnymi punktami konstytucji. 

— Armia a Pożyczka złota. Sub- 
skrypcia Pożyczki złotej w armii w 
ciągu 1 tygodnia tj. w . terminie sub 
skęypcji ulgowej. jak było przewidzia- 
ne dla wojska, wyniosła przeszło 1.350 
milionów marek. 

— Budowa portu w Gdyni. Z War- 
szawy donoszą: Na odbytej dn. 30. bm. 
międzyministerjalnej konferencji w 
sprawie dałszei komtvnuacji robót por- 
towych w Gdyni ustalono. że wobec 
spadku 
udzielenia dodatkowych 
tychczasowy program budowy 
musiał uledz rednkcii. 

— Statuty miejskie. Związek miast 
wystąpił do odnośnych władz z żąda 
niem przyśpieszenia procedury przy 
zatwierdzamu statntów miejskich. 

— Uposażenie oficerów rezerwy. O- 
ficerowic mianowani z data wcześniej- 
sza. niż nastąpiło zwolnienie z wojska. 
pol, etrzymuja nposażenie uzyskamego 
sternia od dnia nominacji, aż do dnia 
zdemobilizowania. Przysługuje im też 
prawn otrzymania dodatku na umundu- 
rowamie i odprawv przy zwolnieniu w 
wyradkach przewidzianych ustawą. 

— Dodatki za ćwiczenia. Następuja- 
ce dodatki dzienne ustalono dla woj- 
skowych odbywałących ćwiczenia poza 
obrębem garnizonu: a) dla oficerów 1 


kredytów, do- 
będzie 


marki palskiej i niemożliwości ; 


| 


i 
$ 


chorążych (z radziną) 1200 mk.. (bez ; 


rodziny) 600 mk.; b) dla szeregowych 
zawodowych (z rodziną) 600 mk, (bez 
rodziny) 300 mk.: c) dla szeregawych. 
pełniących obowiązkową  służhe woi- 
skową -—- 100 procent żołdu dziennega. 

— W sprawie zmian personalnych 
w Wejewództwie. W jednym z dzisiej- 
szych 
się wiadomość, że szef biura prezydial- 
nego województwa. radca Doschot, za- 


dzienników porannych pojawiła ; 
| 10 bm. Będą to naiświetniejsze 


Jak w tei chwili kormniuaakują nam 
dzięki sprawności policji państwo. 
wej, a w szczególności wywiadow. 
cy okręgowej komisi śledcze; Ku- 
sika, wykryto już sprawcę mordu 
w osobie Stefana Paniszczaka, rol. 
ika obrządku grecko-katol, zamie- 
szkałego w okolicy. — Paniszczak 
wzięty w ogień krzyttowych pytań 


przez  cnerzicznego wywiadowcę 
przyznał się już do zbrodni. Sle- 


dztwo toczy się dalej. 


z zajmowanego 
Dowiadujemy się 


mierzą zrezfęnować 
obecnie stanowiska. 


w ustatniej chwili z ust samego p. Do- | 


schota, że wiadomość ta jest niepraw- 
dzłwa i niewiadomo w jaki 
powstała. 

Mianowani. w  sądowuictwie. 
Prezes Sądu apalacyjnego we Lwowie 
mianciw af ukończonych  słuchaczów 
praw p. Aleksandra Szypajłę i p. Fran- 
ctszka Marjana  Knapika  aplikantein; 
— starszych olicjałów | kancelaryjnych 


sposób | 


prowadzącymi księgi gruntowe w TX. 
stopniu służbowym: Ludwika Stanisła- ' 
wa 2 im, Kostkę w Przemyślu dla 


Przemyśla. Józefa Knapika we Lwowie 
i Józefa Wojciecha 2 im. Tucholskiego 
w Niżankowicach dla Brzeżan. 

— Ruch służbowy. Prezes Najiwyż- 
szej Izby Kontrali państwowej zamia- 
nował Konstantego Mozela ìi Gabriela 
Kowalskiego radcami. a Alireda Pleusa 
referentem Lwowskiej Okręgowej Izby 
Kontroli Państwowej. 

— Egzamin kwalifikacyjny dla mau- 
czycieli szkół powszechnych przed 
Komisją cgzaminacywą we Lwowie 
rozpocznie się w części pfśmiennei dnia 
5. marca br. Podania wnosić należy 
„najpóźniej do 25. lutego gr. do Komisji 


egzarninacynej. wów, ul. Skarbkow- 
ska 1. 45. 

--— Kolendy układu Ww. Adamczaka 
odśpiewa chór żeński czterogłosowy w 
dniu Matki Boskiej Granmmnicznej 2-g0 
lutego w kcścicłe katedramym o godz. 
182 w pui 

— Związek Obrońców Lwowa œ 
twiera z dniem dzisiejszym w swoim 


lckalu pryz ul. Ormiańskici 2, IN. p. dla 
członków Związku czytelnię pism w 
zcdzinach cd 6 do 9 wieczorem. Czy- 
telnia zaopatrzena będzie we wszyst- 
kie dzienniki miejscowe oraz  zamicj- 
scowe. W każda sabete odbywać się 
będą zebrania tcewarzyskie. poprzedzo- 
ne odczytem. Dzisiaj. jako w dniu 
otwarcie czytelni odbędzie się «xiczyt 
K. Pittnera z dziedziny kraiaznawstwa, 
ilustrcwany obrazami świetlnymi. 

W Klubie Politvcznym Kobiet 
Pestępawych (Płac Akademicki |. 1) 
odbędzie się w piątek dnia 2. lutego © 
godz. 5 popoł. zebranie dyskusyjne z 
referatem posła Juwljana Smułikowskie- 
ge: Obecne ugrupowanie stronnictw w 
Seimie. Wstęp wolny dla członków 
Klubu Politycznego Kobiet  Postępo- 
wych, Ligi Kobiet. Ligi Niezawisłości i 
wprowadzonych przez nich gości. 

— Karnety mr bal prasy posiadać 
heda wartość niezwykle artystyczną. 
Liczna grupa małarzy twowskich i za- 
miejscowych nadesłała już cacka, któ- 
re przez dzień dzisiejszy i iutrzeiszy 
wystawiene w sHlepic Motytewskie- 
go i Krzyszkowskiego w hotelu Geor- 
ge'a. wpłyną niezawodnie na znaczne 
zwiększenie liczby uczestników sobot- 
niej zahawy. 

— Z karnawału, Bal medyków 
zgromadził tłumy publiczności i po- 
wiódł się pod każdym względem bar- 
dzo dobrze. Zabawa przecłagnęła się 
poza godzinę 6 rano, tańczmo z wer- 
wą. stroje pań adznaczały sie elegan- 
cią i smakiem. Wczoraiszv bal aptekar- 
Ski należał również do udzłych. Dzisial 
winny sale Kasyna i Koła  [iter.-art. 
zapełnić się po brzegi uczestnikami 
bau urządzonego przez Towarzystwa 
wałki z griuźłcą. Cel starczy za nai- 
większą reklame. Sobotni wielki bal 
prasy posiada z góry zapewnione po- 
wodzenie. iak i kcstiumówka Kasyna Í 
Koła litor.-artvst.,. zapowiedzfana ną 
włe- 


czory w tegorocznym Karmawale. 


F z Wy 


LJ 

— (Chleb drożeje mimo  zapewsień : 
potentatów piekarskich, że cena jego: 
ponad 140 mk. za bochecack już me 
Słęgnie i niebawem obniżać się zacznie. 
Nadzieje zawiodły: W dniu  wczeral-. 
szym pobierano za chleb S«hrnnera 
1450 mk. Co dziać się będze na 
przedowiku ? razstrzygmic noże 
bieglejszy od nas ekonomista. my jeno, 
raz jeszcze rzuciniy pod adresem kół; 
zą to odpowiedzidnych ostrzeżenie: 
nie wrat z ogaiem. i 

— (i) Fatszywy lekarz, W ręce po-' 
tic zostal wczordj oddany przez: wła- 
dze wojskowe Jerzy Janowski. rzeka-. 
am podpawczyk W. P.o słuchacz MI., 
rouk medycyny. celem przeprowadze- 
nia Śledztwa w spruwie bezprawnego” 
używamit: przez niego tytułu !ekarza I 
podporucznika W. P. Śledztwo ujawni- 
o ciokawe saczegóły, Janowski nro- 
dronv w Priszowic, przed wama la- 
tv zdemobiłizowany. powmał we Lwo- 
wie pame H.. a nawiącewszy 7 mą 
stosumek niułosny. pozostawał na jei w) 
trzytnaniu. Ma on ukończame lub 4. 
półrocza nedvcvny na miw, warszaw=' 
skim. a we Lwowie używał tvtułu dra 
medycyny i udziełał porad dekarskich.: 
Doszedł nawet de tego. Że zœ Wha- 
rzeęm zakładowym u O0. Zmartwych- 
wstańców przy ml. Piekarskici 67. 

-— (i) Dałszy ciąg aiery Weitmana. 
W sprawie Sz. Weitanma, o której pi- 
ś$aliśniy we wczorajszym nwnerze ti 
czy się obcenie Śledztwo. Wejtnran na 
podstawie iałszywych  asvgnat, doki 
mentów i legitymach pobierał w rosz- 
ukuitych instytucjach we Lwowie. Przć- 
riyślu itp, artykuly żywmościowe, któ- 
re potem sprzewadał wc Lwowie po 
paskarskich cenach. Szkcdy wyrządzo- 
ie przez Welinana dochodzą do kilku- 
dziesięciu msłionów. Rarinowany ten ©- 
szust w styczału br. wystawil sobie 
dokuimenta z odpowicdnani pieczeciami 
iw meniu Ministra opieki społeczuci. 
prosił cukrowaię w Chołowwóe a 
sprzedanic mu 1000 kg. cukru w za- 
mian za co obiecywał rewanż, Cukier 
ten został inu sprzedany Do 2050 mk. 


poeczein przez niego puszczony Ila pei- 
sek we Lwowie. Weitman jest svnem 


b. ajerta pelicii we Lwowie. She: two 
zatacza coraz Szersze kregi, zdyż W. 
miał zdaje się wspólników 

— (i) Dwaj bracia, Mieczysław i 
Władysław Grzyb zam. przy ui. Szum- 
łańskich 8 weszł wczoraj wieczorem 
do mieszkania swego trzeciego brata 
Kazimierza Grzwbd. urzędnika bank,, 
zamieszkałegc przy ul. Adamowej 20 7 
pobiwszy go. zabrali mu z szafki ser- 
wis z saskiei rercełanv. anarai foto- 
graficzny i wiele drebiezgów wartośc: 
przeszła 2 miliony mk. poczem. z0 
stąwiwszy go leżącego na ziemi. ode- 
szli. 


Brof.Pr. R, Weałows”6 
OPERATOR OPERATOR 


erdynałe od godz. 3—4 popełminiu 
ulira EŁYCZARNWSKA Herbs i0, 


Z sali sądowej. 


Pedpalen'e. 


Przed tutejszym sądem karnym 
toczy się pod przewodnictwem r. 
Narolskiego rczprawa przeciwko 
Włodzimierzowi Semenowi, o kar- 
żonemu o podpalenie zabułowaf 
karoia Młcanickiego w Zalesiu. 

Osk. Semen siużył w roku zee 
szłym od marca do września u p“ 
Mlodnickicgo, poczem z nieznanych 
powodów służbę opuścił i duia Z 
listopada z. :. wieczoremi podp'li! 
s'odołę swych byłycn gospada: zy. 
Następnie udał się sam na post 
iunek pelicyiny, gdzie « powo u 
pzyznania się do winy został przy- 
trzymany i odstawiony do Lwow: 
Okarżony da winy się przyznaje 

Z powodu  niejawienia się 
świadków, przewodniczący odro- 
czył rozprawę do godz. 12 w po-- 
łudnie. a 


b 


Z teatrów iwowskich 


Repertuar Teatru wiska 


(Początek przedstawień o g. 7 wiecz. 
Dziś, we czwartek „To, co naj 
'ważnieisze*. — Juiro, w piątek pr 
południu , Betleem Polskie“ , jasełka 
Rydla (po raz ostatci); — wieczt- 
rem „Coppelia*, balet. — W sobo- 
tę Fopoiuduiu „Warszawianka“, 
opera i „Wesele w Ojcowie“, ba- 
lt — wieczorem „Bał maskowy'. 
'W niedzielą „popołudniu „To co 
najważniejsze“ komedja, — wieczo- 
rem „Lohengrin“. W ponie- 
działek „Coppelia“ (50 pre. zniżki). 
'We wtorek „Lakme, opera (gość. 
występ Ewy Bandrowskie ). 


Repertuar Teatru Małego (Gródecka 


Dziś, w czwartek i jutro, w pią” 
tek popołudniu „Czy jest co do ocie- 
nia?“; — wieczorem „Subiokatorka*. 
Sz 4W sobotę „Dr. wya (wy” 
Stęp p. Ber kiego). — W niedzielę 
popołudniu i wieczorem „Czy jest 
co do oclenia ?*, — Wponiedz a'ek 
i wtorek „Zab wawa miłość", ko- 
medja w Jaktach Stefana Kie- 
Grzyń k:ego (premiera). 


Repertuar Teatru Nowości. 


Dziś, w czwartek „Za dawnych 
'dob ych czadów", — Jutro, w p ątek 
‘popo. udhu, Bajadera", operetka; 
wieczorem „Za dawnych dobrych 
czasów", operetka. — W sobotę i 
jw niedzielę popołudniu „Za da- 
waych dobrych cz:sów”, operetka; 
— wieczorem „Bajadera *. —— W po- 
iniedziałsk „2a dawnych dotrych 
czasów" (50 proc zniżki). — We 
wtorek „Bajadera“ (po raz ostatni) 


+ — Borys Popow, Znakomity bary- 
ton opery moskiewskiej wystąpi jedy- 
ny raz w „Balu maskowym' w sobotę 
w Teatrze Wielkim. Znakomity artysta 
wyjeżdaż następnie na gościnne wystę- 
py do Pragi. 

— „Ta co najważniejsze" głośna 
szilika Jewrcimowa, którą cieszy się 
takim rozgłoseim i tak świetnie jest 
grana w naszym teatrze, pójdzie jesz- 
cze dWau razy tj. we czwartek i w nie- 
dzielę popołudniu. 

— Występ Ignacego  Berskiego, W 
„Dr. Stieglitzu”, Korzystając z pobytu 
w naszem Inieście znanego artysty p. 
Berskiego — Dyrekcja teatrów zapro- 
siła go na jeden występ w kapitalnej 
jezo roli w Stieglitzu. .P. Berski rola 
tą zdobył sobie w Krakowie duże u- 
znanie, gra ja też istotnie kapitalnie. 
Występ p. Berskicgo odbędzie się w 
„sobotę w Teatrze Małym. 


Z bliska i z daleka. 


(DEPARTAMENT "KRESÓW WSCH. 

Warszawa. (M.) Prasa podaje 
rwiadomoŚść o zamierzonemm utworze 
laiu przy Prezydjum Rady Mini- 
strów specjałnego departamentu dla 
kresów wschodnich, któryby shar- 
sionizował i uprościł akcję admini. 
'stracyjną na kresach. 


'PODZIAŁ PASA NEUTRALNEGO. 

Warszawa, (AW.) Dziś rano w 
"Paryżu otwarta zostaje rozprawa 
Ligi Narodów nad sprawą podziału 
pasa neutrałiego na  Wileńszczy- 
„źnie. Przybyli samorzutnie delegaci 
ludności pasa neutralnego poseł Za- 
'iączkowski i p. Korczyński. Sprawę 
podziału pasa referuje Hymans, któ 
"ry przedstawił proiekt podziału ho- 
„ yzentalny. Projektowi temu prze- 
'eiwstawit Askenazy o wiele pro- 
stszy plan podziału wertykalnego. 

istnieje tendencja przekazania 
isprawy Radzie Ambasadorów, cze- 
kę” energiczne sprzeciwia się dele- 
tgacja polska. 


* przedłuży ła 


NOWY WYS. KOMISARZ 
M. GDAŃSKA. 

Paryż. (PAT). Generał Hacking 
ustępuje ze stanowiska wysokiego 
komisarza, a Rada Ligi Narodów 
iego czytmości na kalka 
dni aż do końca obecnej sesi Rady 
Ligi Narodów. 

Sprawozdawca Addaci zapro- 
pomował mianowanie wysokim ko- 
misarzem na wołne miasto Gdańsk 
Mac Donelia z pensją 60.000 fran- 
ków w złocie. Dotychczasowa pen- 
sia wysokiego komisarza, której 
połowę pokrywa Polska, została 


„zredukowana do połowy na wrie- 


sek delegata polskiego. przedłożony 


w grudniu z. r. s 


ROSJA ZRZEKŁA SIĘ BE. 
SARABJI? 

Londyn. (AW.) „Manch. Guar- 
dan” w korespondencji z Baxłape- 
sztu(?) podaje, że podczas konfe- 
rencj w Lozann.e doszło do poro- 
zumienia między przedstawiciełem 
Rumunjj a Cziczerinem w sprawie 
Besarabji, przyczem Rosianie cof- 
nęli definitywnie swe pretensje do 
tej prowincji, co było dotychczas 
przyczyną nieporozumień między 
obu państwami. Dziennik przypusz- 
cza, że wobec likwidacii sporu w 
sprawie besarabskiej, nastąpi obec- 
nie uzgodnienie polityki rosyjsko- 
rumuńskiej w kwestiach Morza 
Czarnego. 


NIEMIECKIE ODSZKODOWANIE 
- WĘGLOWE. 

Paryż, (PAT.) Komisja repara- 
cyjna 3 głosami przy 1 wstrzymu- 
fącym się głosie angielskim stwier- 
dziła, że Niemcy zgodnie z progra- 
mem  przewdywarym w miesiącu 
ubiegłym winny są dostarczyć w 
lutym z tytułu zaległości półtora 
miliona ton węgła plus 20 proc. ra- 
zem więc 1.876.000 ton. Pozatem 
nabiera mocy dostawa dodatkowa 
z G. Słąska w ilości 125.000 ton, kió 
rą rząd niemiecki kilkakrotnie kwe- 
stjonował. a którą obecnie komsija 
reparacyjna ostatecznie zatwier- 
dziła. 

ZAWÓD STINNESA. 

Londyn. (PAF). Lord Biyth w 
liście do Stinnesa w sprawie zagłę- 
hia Ruhry oświadcza, że Anglia po- 
stąpiłuby zapewne tak samo jak 
Francia. gdyby się znaidowała w 
podobrem położeniu . 


PRASA SOWJECKA A SOCJA- 
LIŚCI 
Ryga. (PAT). Cziczerin zwró- 
cif się do WCKW, z żadaniem. aby 
ze względu na wpływy grup socja- 
listycziych zagranica. prasa sowie- 
cka  zaniechała ciągłych napaści I 
ataków, skierowanych pod ich adre- 
sem. Rada komisarzy ludowych 
zwrócha się w myśl tego żadania 
do całej prasy sowieckiej z cdpo- 
wiednim cyrkularzem. 


ZASIŁEK BOLSZEWICKI. 

Moskwa. (PAT). Centralny ko 
mitet związków zawodowych po- 
stanowi} wysłać 100 tysięcy rubli 
złotych od robotników rosyjskich 
na pomoc dla robotników niemiec- 
kich w zagłebin Ruhry. 


POŻAR DWORCA KOLEJ. 

Mediolan. (PAT). Wczoraj olkoło 
godz. 11. w rocy spalit się tutejszy 
dworzec kolejowy. Przyczyna po 
żaru nmiezrawa. Kasa, w której było 
10 miżonów lrów, została urato- | 
wana. 
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Sprawy gospodarcze: 


PRZEPEŁNIENIE MAGAZYNU 
CŁOWEGO. 

Na głównym dworcu we 

Lwowie przepełnienie magazy 

rzybrało takie rozmiary, te za- 

rząd kaieżgowy widział sięrzntowolo- 


(a) 


nych w magazynie zagranicznym 
do dłziesięciokrotnej wysokości. W 
tym samym rozmiarze podwyższo- 
no też postojowe da calowagono- 
wych kdog zagranicznych, przez 
strony wyładować sie mających 
we Lwowie. Zarządzenie to obo- 
wiązuje na nmazie do 31. stycznia br. 

TRARZYT DO ROSJŁ 
Ministerstwo przemysłu i handlu 
podaje do wiadomości, że przewóz 
towarów z Niemiec przez Potskę 
do Rosii może być uskuteczniany 
tylko za każdorazowem uzyska. 
niem pozwołenia tranzytowego, 
które będzie wydawane przez głó- 
wny uwmząd przywazu i wywozu 
w Warszawia, 

Zn = 

— Komtrola świadectw _ przemysło- 
wych. Wszystkie Inspektoraty skarbo- 
we lwowskie rozpoczęły iż kontrolę 
świadectw przemysłowych, która w 
krótkim czdSie zostanie przeprowadzo- 
na. Karze ulegnie każdy. kto w przepi- 
samym terminie zupełnie Świadectwa 
przemysłowego fie wykupił, hrb wyku- 
pii świadectwo miewłaściwe. Od usta- 
wowej kary nie będą wyłączeni cł, 
którzy w swoim czasie złożyli deklara- 
cje w Magistracie m Lwowa, jednakże 
o samo Świadectwo nie postarali się w 
Kasie skarbowei. Świadectwą przemy- 
słowe wydaje Kasa skarbowa dla mią- 
sta Lwowa przy pl. Cłowym l. 1. parf- 
ter na prawo. 
— (a) Konwojowanie przesyłek to- 
warowych. Ministerstwo kolei żel. wy- 
dało zarządz.. by w wypadkach udzie- 
lenia przez dyrekcię kolej państw. ze- 
zwolenia na komwój posyłek tewaro- 
wych -— konwojenci odbywali podróż 
bezwarunkowo tylko w wagonach przez 
nich konwojowanych. Przejazdu w in- 
nych wagonach należy konwojentom 
wzbronić. W dekurnentach  przewiozo- 
wych, a szczególnie w liście przewozo- 
wym ina być uwidocznione, że konwo- 
ient iedzie w wagonie wyzneczonym 
mu dla dozoru. 
— (a) Sprawa bezpośredniej komu- 
nikach polsko-rosyiskiej stanowi obec- 
nie przedmiot rozpatrywania w Rosi 
sowieckiej, Chodzi zarówno o komuni- 
kacię osobową, iak i towarową. Ostat- 
nia opierać się ma o międzyrarodową 
konwencję berneńską, podczas „gdy k% 
munikacja osobowa polegać ma na spe- 
cjalnej umowie. 
(m) Marka połska na G. Śląsku. 
Wielkie śląskie przedsiębiorstwa prze- 
mysłowe zacpatrują się w zapasy ma- 
rek polskich na wyplate robotnikom. 
wobec bliskiego wprowadzenia marki 
połskiei na Górnym Śląsku. Marka vol- 
ska znajduje również popyt w niem. 
części G. Śląska, ponieważ Niemcy 
chcą kupować za te marki węgiel pol- 
ski. 


— -~ 


"GIEŁDA LWOWSKA OFICJALNA, 

Na targu akci przemysłowych 
pod koriec ożywienie. Chodorów 
zrazu 61.000, pad koniec 66.750; Oi- 
kos awarsował 70.000: Zieleniew- 
ski zwyżkowy ustał się na 50.000. 


Parowozy przy końcu 13750; 
Ćmielów  37.500—38.000:  Siersza 


górnicza 70.000 Pocisk: 8300; Kar- 
pakt 10.500—12.250; Pezet 9.600— 
9.100. 

Akcje bankowe: Polski 
ARP 5500—5000: 
Pone 
tasatu 


Bank 
Ziemski 
Kredytowy 2500; Bank Hipo- 
LETA 


Waluty obce spadaja. 


Wałuty początkowo mocme, po 
otrzymaniu kursów warszawskich 
znacze się obniżyły. Dolary 35008 
przez cały czas; Paryż 2000—2050; 
Lomdyn z 160500 spadł na 158000: 
Zurych 6400; Praga 1010 — pod 
komec 975: Budapeszt 13 i pół; 
Funty szterfingi 161008; Korpny au- 
striackie 44. 

Tendencja dła akcji na ogół 
chwieino-zwyżkowa, da walut lek- 
ko zmiżiewwa. Usposobierie oży- 
wione. 

GIEŁDA LWOWSKA NIEOFICJALNA. 

Dziś tendencja  chwiejna. Ceny 
słabsze. Obrót Średni. 

Dołary ameryk. 34500-—350u6, lki 
2ki 341%—34600, dolary kan. 34200— 
34500, Iki 2ki 34000—34250, marki nie- 

mieckie 1,00—1,10, drabne 0.90—100, 
leje i52—155, drobne 148—150, kor. 
czeskie 1000—1030, drobna 980—1000, 
austr. tys l em. 1300—1350, H em. 
2800—2900, setki I em, 125—130, II em. 
270—280. 50 kor. -70-—80, 20 kor. 20— 
24, 10 kor. 10—12, 1-ki 2ki 0,50—0.55. 
austr. stempl. 48—50, przekazy na Wie 
deń 50—51, ruble 500 1,00—1,10, 100 
kącik 13—14, 100 zwykłe 1,05—1,15, 25 
1,00—1,05, 10 0,90—1,05, reszta drobn. 
0,50—0,55. dumskie tys. 20—25, po 250 
15—16, karbowańce 0,90--1,05, hrywny 
1,10—1,15. franki franc. 2200—2250, ft. 
szterl. 158.000—160.000, frank  szwajc 
6000—6025, 

Złoto. 20 kor. 160.000—161000, 20 fr. 
156000--158860. 20 mark. 163000—164000 
10 rubi. 188060—190000. 

Srebro. Kor. austr. 280—2300, 5 kor. 
1]800—12200, floreny 6000—6100, ruble 
9860—10000, kopiejki 48—50. 

UŁEŁDA WARSZAWSKA, 

Warszawa. (PAT). Notowania 
końcowe z dnia 1. utego. Waluty: 
dolary 36609-—34000—33500. 

Czeki: Bełgja Toi -1780— 1789, 
Berlin (S7'j2--0.77 i pół, Gdańsk 
0.83—0.77 i pół, Holandja 12700— 
13700— 13465, Londyn 153.000— 
1502000--—159.770, Nowy Jork 33000— 
34000—33900, Paryż  1950—2040—- 
020, Szwajcarja 6335—6450—6350, 
Wiedeń 0.49—.0.48 i pół, Praga 975— 
970-- 980. 

Papiery i akcje:  Milionówka 
1705-—1400, Polsk. Bank Przem. we. 
Lwowie  4500--500—4250, Cukier 
770.(G(—820.008, Drzewo 5950, We- 
ziel 150.000. Cegielski 98 090— 
15.000, Pocisk  *400--8400——8500. 
Parówozy 12300—13200. Po'sk. Na- 
fta 9600-—-S700, Ziemiański %2.000— 
5.000—87.500, Nafta we Lwowie 
775.000—S00.009. F 

GIELDA ZURYCHSKA. 

Zurych. (PAT.) Notowania wstę. 
pre z dn. 1. bm.: Berlin 0.01%. Ho- 
łandja 211: Nowy Jork 536: Londyn 
24.90; Paryż 31.75; Mediolan 25.30: 
Praga 15.30: Budapeszt 0.20: Buka- 
reszt 1.90; Belgrad 480; Sofia 3.10: 
Warszawa 0.013/:: Wiedeń 0.0074; 
Korony stemjplowane 0.0075. 

Gdańsk. (Tei, wł) Marka pol- 
ska 126.706—127.32: przekazy na 
Warszawę 127.68--128.32, 

Berlin (Tel. wł.), Marka polske 
117-,124; przekazy na Warszawę 
120.7125. Noty Kriessa 94. Kurs 
marki poalskie' nadal silny przy 
wielkim yr 
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T. IV. 93/19/21. Wdrożenie postępowania cetem 
uznania za uinarłego. Franciszek Różycki z Ociekłi 
bawolany w roku 1910 do służby wojskowej przy 17; 
pr. lobreny krai. został wysłany mastępnic ma  irdnt 
rosyjski, gdzie z początkiem listopada 1915 około miej- 
scowości Kolki nual zginąć od kuli nieprzyjaciclskiej 
wyszędłszy z rowów strzeleckich do pobliskiej stodo- 
ły po słomę na pościółkę. Gdy zatem przyjąć należy, 
że zachodzi ustawowe domniemanie z par. 24, przeto 
wdraża się prośbę Weroniki Różyckiej postępowania 
celem uzilania za zmarłego. Wydaje się przeto ogólne 
wezwanie, aby udzieicno Sądowi lub kuratorowi Pa- 
nu IWwładysławowi Mosserowf ndwokatowg iw! Tara 
nowie, którego ustanowiono obrońcą węzła małżeń- 
skiego wiadomości o powyż wymienionym. Franciszka 
Różyckiego wzywa się. aby przed niżej wymienionym 
Sadem stawił się lub w inny sposób uwiadomił o swem 
życiu, Sąd tutejszy na poncwna prośbę po dniu 30. 
lipca 1923 r. rozstrzygnie o uzneniu za zmariego. 

j Sąd ckręuow;. Gddziaut TY, 
Tarnów dnia 17 czerwca 1922. 717 1—3 


„ T. 155.2 ,4 Wdrożenie postępowania ceiem u- 
zuania za zmarłego. M ha! Caruszcz, syn Danie a u- 
'rodzony J9. września 1676 w Nowosół e skafackiei 
zamieszkały w Fiorodricy pow. Skałat. powoiąny w 
czasie ogolnej mołil'zacj do wojska austriackiego opu- 
Sci? w 1914 swoje meise zamies kania i jako żołnierz 
b ał udzisł w wojnie świ:iowej, w przebiegu które: 
dostal się luż jako renny w moc nien zyjaciela i pr- 
ŻOostawai w obozie ień ów w Złotej Ord'ie Tam.w r 
1916 zachorował na tyfus i miar umrzeć, co stwier- 
dzono zeznaniami świadka Morozowickiego i wniosko- 
dawczyni Anuy Chruszcz. Gdy zatem przyjąć rależy, 
że zacliodzą wymogi ustaw: wego domniemania śmie: - 
ci, przeto wd'aża się na prufbę ż'nv jego Anny 
Ch uszcz postępowanie celem wnania za zmarłeg:. 
wyuae się przeto ogólne wezwanie, ahy udzielonc 
Sąd:wi lub kuratorowi p. Drow; F.scherowi adwoka- 
tow! w Tarnosoju, którego rówuccześnie ustanawi 
się obrońcą węzła mali eńskiego, wiadomość o powy- 
żej wymienionym. Michała Chruszcz o ie żyje wzy- 
wa sę aby przed niżej wymienionym Sądem stawił 
się, lub w inny sposób nwiadomil o życiu. Sad tutej- 
Sty na ponowną |r śtę po upływie reku od dnia o- 
głoszęna edyktu teg» w Gazecie Lwoskłei rozstruy* 
guię © wniosku. ? 

po Sąd okręgowy Oddział V. 

Tarnopol. dnia 13. paźlziernika 1922. 671 


T. 154/22/4, Wdrożenie pos*ępowania celem uzna- 
mia za zmarłego. Mikołaj; Benedvk urodzony w r. 187o 
w Kaczanówce pow. Skalat i t; m zamieszkały powoł:- 
ny w czasie ogólnej mobiliza.ii do wo,ska austriackie- 
go opuścił w sierpniu 1914 swo e mie:sce zamieszka- 
ni: i jako żołnierz brał udz al w Wojne światowej w 
przebiegu której porad? w moc nieprzyjaciele, W obo- 
sie j.ńców w Charkowie spotkał go Świasek Jn 
Zmora w 1915 i od tego czasu nie daje o Scbie Żad le- 
go znaku życia, Gdy zatem przyjąć należy. że zavio- 
dzą wymogi do uznania go za zmarłego po myśl 
przeto wdraża się ua prośbę jego żony Marji Benedyk 
postępowanie celem uziana za zmarłegc. Wydaje się 
przeto ogólne wezwanie aby udzieloso Sądowi lub 
kuratorowi p. Drow: Feilesowi adwokatowi w Tarno- 
polu, którego równocześnie ustanawia się otrońcą wę- 
zla ma'żeń.kiego, wiadomość o powy:e. wymienio- 
nym. Mikołaja Benedyka o ile żyje wzywa się aby 
przed niżej wymienionym Sądem stawił się lub w in- 
ny sposób uwiadomił o «yciu. Sąd tutejszy na po- 
nowną prośbę po upływie 6 mesięcy od oułoszena 
edyktu tego w Gazecie Lwowskidi rozstrzygnie c 
wniosku 


t 


Sąd okregowy Oddział V. 
Tarnopo', dnia 27. iistopada 9.2. 67: 


T. VI. 298/82,3 Wdrożenie postępowania celem 
uznania za zmarlią. Aniela 1-0 Piątkowska 2-0 Wędzi- 
cha, żona Antoniego, cze adnisa ślusarskiego z Krako- 
wa urodzona 859 w Osi uszy nowiat Grybów, wedł ug 
poświadczenia pelicii wyjechała 1312 do Rosli i ud 
'tego czasu nie daje zuaku życia. Gdy przyjąć należy 
że zachodzi drmniemanie Śmierci wdraża się na pr'- 
'śbę Antoniego Wcdzichy postępowanie celem uznani 
„wymienionej za zmarłą oraz celem uznania małżeń- 
‘stwa z nią zawartego za rozwiązane i ogłasza sie 
wezwanie aby uczieiono Sądow; lub obrońcy węzła 
m łżeńskiego Drowi Etgeniuszewi Nitschowi, adwo* 
'katowi w Krakowie wiadomości o zaginionym, Auielę 
2-0 Wędzicha wzywa się aby brzed podpisanym Są- 
dem stawilą się lub w inny sposób uwiadomi'a o swem 
życiu- Serd na ponowna prośbę po dniu 1 lutego 1974 
rozstrzygnie o uznaniu za zmarłą. 

Sqd okręgowy cyw. Oddział VI. 

Kratów, dnia 30. iistopada 1932. 663 

T, 338.22/3. Edykt. Mykis ta Kostyk i Paraske- 
‘wia Kosiyk małżonkowie urodzeni i przynaleźni qd 
Gołegór pow. Zloczów wyemigrowali w r. 1914 ıh 
mieiszawości Oż łów w Rosi i tam pized trzema lat 
„,zachorowaws/zy na tyfus plamisty, nainierw M;kie ~ 
„Kostyk a w kilka miesięcy później i Paraskewia po- 
'marli, To stwierdzili przesłuchani iako Świzdkowi 
‘tychże zmarłych dzieci niei. Andruch i Anastasia K - 
„styk i zmarłej Paraskewii Kostyk siostra Aa taziaj 
! Bojko. Gdy wobec powyższego prawuojnadot 
EL że zaginieni 
„frego Kostyka xe! Się Poni CEC gznjung 


uie ży:ą. przeto ia wniczek „AP 


„UAŻŹEJA LWOWSKA” z dnia 2. lutego 1923. 


Mykiety i Pareskewii Kostyków za zinariyche Ví yda e 
Sẹ brzeto wezwanie, aby udzie'ómo sądowi lub kura- 
o cwi adw. D rkomireckiemu w Złoczowie. wiadom: - 
Sio zaginionych. Gdyby zaginieni żyli, winni Sądr- 
v: donieść o swem Życiu. NĄ punowny wniosek p 
u ływie 6 miesięcy od dnia ogłoszenia edyktu w Ge- 


»:ce Lwowskiej rozstrzygnie Sąd ostatecznie nr:- 
wvższy wniosek. 
Sąd okręgowy Oddział IV > 
Złoczów, dnia 21. |Istopada 1922. ' ik 
T. 206/22/3. Edykt. Bazyli Kowalski, syn Mk - 


inja i Anny ur. Strychar. rank, gr. kat, żonatv z 
Morja ur. Mruczko dnia 17/3 1873 zamieszkały w Ku- 
zanach służył w ostatniej wojnie austr, f w cza e 
walk z moskalemi jesjieńią 1914 pod Janczyndn wedle 
sonań świadka Micha a Lechoty trafiony pociskiem 
rmatnim spadł z kuia į od tego czasu niema o nim 
żadnej w:adomuści. Na wniosek żrny wdraża się pc- 
s ępowani. celem uznani: go za zmarłego i rozwią- 
anic małżeństwa wzywaiąc każdezo, ktoby miał © 
ım wiauomość a także jego sam.go aby dal znać s 
s bie sądowi lub ob ońcy węzła małżeńskiego aiw. 
Br Landesterzgowi w Brzeżanach do 3 miesięcy cd daty 
ogłoszenia edyktu tj do guia 15/4 19-3 Po *ym dniu 
ad sprawę rozsirzygnie na wniosek ponowny» 
Sąd okręrowy Oddział IY. 
Brzeżary, dnia 30. grudaia 1922. 


T. iv. 25/21/2. Postępowaui: celem uznania za 
zinarłego. Szymon Bielański urodzony 23, kwen 
1392 syn Sief na i Katąrzyny z Regetowa wyżiec. 
powołany do wojska w r. 1914 padi na pciu chwaiy 
w roku 1916. Gdy zatem przviąć należy, że zacht- 
dzi ustawowe domn emanie z $ 24 uc. przeto wdraża 
ię na prośbę Anny B elań kej postęłowanie celem 
nznam'a za zma:łego i uzaania ,ęg: inalżzństwa z An- 
ną Bielafiską za rozwiązane — oorońcą węz:a mgl- 
żeńsk ego ustanaw a Dra Gabryszewskiego <dwokata 
w Jaśl:. Sad tutejszv ra ponowną prośbę po dmu 15 
września 1923 roztrzygnie ostatecznie o uzuaniu zu 


zmarłego. 
Oddział IV. 


ne 


Sad okręgowy 
Jasło, dnia i0. lp.a 1 25, 


. 

T. 399/22. Andrzej Kufel, syn Jana urodzony w 
Żurawicy: pod Lubinem w sierp iu 1914 zasinął. Za- 
rządza ąc postępowanie celem uznania go zmarłym i 
-'ozwiązania węzła małżeńskiego wzywa sę aby do 
pół roku od ogłoszenia Sądowi albo Drowi Gottdar- 
wowf adwokatow: w Przemyślu, kura terowi i cbrorcy 
węzła małżeńskiego udzielono wiadomości o zagini ~ 
rym, poczem na ponowna prośbę wyda Sąd ostate- 
czne orzeczenie. 


Goa 


Sąd okregrwy s 
Przemyśl, 30. grudnia 1922. 762 


T. 369/29. Józef Krzyczkowski, syn Jana i Zoti 
urodzony w Bol ty ie «-Q. sierpni: 1€78 jako jen ec 
ycfopny jir? "przed Świętami Wielkanecnem: 
1917 w Szersznmiach koło Kijowa. Zarządzaiąc postę- 
powanie ceiem uznana go zmarłym i rozwi za ia wę- 
ila malżeńskiego wzy» a się a*y do pól roku od o- 
głos enfa Sadowi a bo Drowi G ttfarbowi adwcka!to- 
wi w P:zemyśu kuratorowf i obrońcy węzła małźeń- 
skiego udzielono wiadomuści o zzgiuionvm poczem ra 
ponowna prośoę wyda Sad ostateczne orzeczenie. 

S d ckręrowy 

P:zemyšś!, 21. grudnia 1322. 761 

T. 415/72. Józef Smyk, urodzony w Gródku Ja- 
gieliońskim 1878 wicewachmistrz żanda'meri zmarł 
38. |istopada 19:7 w Seroczyńsku Zarządzając postę- 
powanie celem uurania go zmarłym, wzywa się aty 
do 3 miesięcy od ogłoszenia Sadowi albo Draw Ais- 
n=rowi adwokatowi w Fr emyślu kurat rowi :dzeln- 
no wad mości o zaginicnyni, poczem na ponow ną 
are bę wyda Sąd ostat” zn: orzeczenie. 

Sąd okręgowy 


Przemyśl, +3. gradna 1922. 763 


SPADKI). 


A. 278/2216. Edykt. Sąd powiatowy w Mszanie dol- 
nej podaje du wiadomości, że w dniu 21. lutego 1922 
zmarł Józef Smoleń rolnik w Woli Skrzydłańskiej z 
pozostawiemńem dwóch kodycylów a do spadku prz 
chodzi także syn Jan Smoleń i córka Marja Sineleń, 
Sąd nie znając miejsca pobytu Jaua SŚmałenta i Marii 
Smoleń wzywa ich, aby w przeciągu roku jedneyo od 
dnia poniżej wymienionego zgłosi się w Sądzie i wnie- 
śli oświadczenie spadkowe. w przeciwnym bowiem 
razie spadek będzie przeprowadzony ze spadkobier- 
cami zgłaszającymi się i z kuratorem nieobecnych 
Józefem Cygałlem z Woli Skrzydlańskiej dła nich u- 
stastawionym. 

Sgd powiatowy, Oddział I. 


Mszana dolna dnia 27. grudnia 1922. 744 


ROZMAITE OBWIESZCZENIA, 


Prez. 219/18 P. 23. Obwieszczenie. Prezes Sadu a- 


l spółki, powziętej 


=| 


|walono następające zmłany dotychczasowego kontrak- 


lsokości 94% a Adam Murczyński z udziałem 6%. 


1 


Lez. C li 14/23 Ezyxt Stro.a powadowa Natarz - 
na So!tys, rolniczka w Iwankowie wniosła skargę rrze 
ciw stronie pozwanej Hryńkowi 5.ltrsowi synowi teta 
o uznanis i intatulację prawa własności do zsałn.Ści w 
I ankowie do lcz. C Ii 14/23 Aud:encja da ustrej re - 
prawy została wyznaczona*na 31  tycznia 192% gocs & 
przed poł, w tym Sa:zie sala rozpraw Nr. 23. Pon cewa’ 
miejsce pobytu strocy rezwanej jest niezbant, ustana- 
via się p Dra Józefa FThumina, aiwukau. „w Borszczo- 
wie kuratorem. ktory ją będzi za iępywadina jej koszt 


i niebezpiecz.nstwo dorąd, d :Cii ona suma się nie 
stawi i nie usiaanowi peźnomo :: ika, --- Łarwieńn: czan 
sę na adno ację sporu tego na K stach B iC whl, -00 
i 1623 pm. Iwanków. 
Sąd powiarowy Oddział il. 
Borszczów, dnia 0. stycznia 1915. 174 


C. I 520/22/12. Edykt. Strona nowodowa Fedio Da- 
nyko i tow. wniosła skargę przeciw Swomie pozwańej 
nieznanej z mieisca pobytu Oieksie Kiechżw i tow. 
o uznanie dokumentu j intabulacię do L. czyn «. l. 
520/222. Aucdhencia do ustnej rozprawy została wy- 
znaczowa na 6. lutego 1925 godz. 9 rano w tym Sg- 
dzie biuro Nr 16. Ponieważ micisce prohytu stronv po- 
zwanej jest nieznane, ustamawia się adw. Dra Ba- 
czyńskiego w Strylu kuratorem, któr ja hędzie Ze- 
stępowat na jej koszt j niebezpieczeństwo dotąd. do- 


póki cma sama sie gie stawi i nic ustanowi  nslaw- 

mocnika. aw "=" GZ4 
Sąd powiatowy. Oddział 1. 

Stryj dnia 5. grudnia 1922. 745 


LICY TACIE, 


"1. 489/21. Edykt ticytacymy. Na wniosek Amtmie- 
go (Grochmalu z Korczyny odbędzie się dnia 10. marca 
11923 godzina 10 rano w Sadzie niżci wymienionym 
Ibiuro Nr. 8 licytacja realności lwh. 685 ks. gr. gm. 
iKorczyara masy spadkowci po śp. Jędrzeiu Grochma- 
Tu w Korczynie względnie tegoż spadkobierców, a to 


małoletnich Franciszka, Wołciecha i Ałbina Grochnia-. 


Mów własnych, Cemo szacunkowa ranci whl. 685 
gm. Korczyna wynosi 3.700.000 Mkp. Najniższą oferta 
wynosi 2,467.00 Mkp. 

Sąd newiatewy. Oddział IV. 


Krosno dnia 15 styczma 1923, 743123 


EFUNNTELT, 


_L. 5/21/5 Oddanie pod kuratele. Tus. uchwałą z 
Miale 17. października 1922 lcz. L. Sł21/5 uznany. Anto 
niego Józefa iDzterżyńskiego w Skołoszowis, 2A cal- 
kowticie uniewłasnowolnionego z powodu niedołęstwa 
umysłowego, a kuratorem ustanawia się siostrę jego 
Annę. Budową w Hucisku pow. Brody. 

Sąd powiatowy. Oddział IV. 
Radv:nna dnia 17 mażdziernika 1922 644 3—1 
L. 7/20. Lukasz Didycz z Hyrowy pozbawiony zo 
stał całkowioie własmowolności z powodu choroby n- 


mysłewei Kuratorem ustanowiony został Pawe! Di- 
dycz z Hyrowy. 
Sąd powiatowy, Oddział |. 
Dukla dnia 25. września 1922. 742 


EIRY. 


Firm. 291/22. Rg. C I 173. Uchwała Senatu. Wph 
sano do reiestru handłowezo Oddział C. Siedziba fir- 
my: Stanisławów. Brznńenie iirmy: Spółka haudlowa 
techniezna „Technicum“, spółka z ograniczoną odpo- 
wiedzialnością w Stanisławowie. Na podstawie ustęp- 
stwa we formie aktu notarialnego z daty Stanisła- 
wów 23. stycznia 1922 |. rep. 3152 i uchwały medzwy- 
|czajnego Walnego zgromadzenia członków powyższej 
w myśl poświadczenia notarialnego 
z daty Stanisławów 6. marca 1924 |. rep. 3333 uch- 


tu spółki, a to: a) że spółkami wyżej wymienionej 
spółki są cbecnie Markus Goldstein z udziałem w w 
b 
że Markus Goldstein jest odtąd jedynyn zawiadow- 
cą spółki. c) że podpis firimv spółki nastapi odtąd w 
ten sposób, że pod brzmieniem firmy przez kogokol- 
wiek napisanem. wydrukowamem lub piecyęcią wv- 
ciśniętem zawładowwica Markus Goldstein umieści wla- 
snoręcznie swoje nazwisko. d) że kapitał zakładowy 


Spółki reduknie się z kwoty 750.000 Mkp. na kwotę 
660.000 Mkp. Dzień wmsu 19 listopada 1922, 
Sad akręgowy jako handlowy. Oddział II. 
Stanisławów dula 9. listopada 1922. 036 


Firm, 666/22 Rg. C II. Wpis spółki z ograniczona 
odpowiedzialnością. Do rejestru Oddziału C. wpisano 
dnia 27. października 1922. Siedziba firmy: Podwolo- 


pelacyjnego we Lwowie zamianował dia I, II, HI i IVlczyska. Brzmienie firmy: „Progress“. Dorm hrandlowo- 


zwyczajnej kadence}! posiedąeń Trybunału Sądów 
przysięgłych w Sądzie okręgowym w Złoczowie roz- 
poczynających się dnia 5. marca, 4. czerwca, 17. wrze- 
śniła i 10. grudnia 1923 każdorazowo o godzinie 9 ra- 
ho przewodniczącym prezesa Sądu okręgowego Star- 
kiewicza. a zastępcami przewodniczącego  wicepre- 
zesa Sądu okręgowego Dra Strawińskiego i Sędziów 
Sądu okręgowego Wręgiewic”a, Mały'ego, Pańciewi- 
cza, Samuelowłicza, Barahpwskiego, Szweda, Kara- 


j czewskiego i Dra Zołoteńkiego. 


Prezes Sądu okręzcu cgo. 


Złoczów dnia 19. styczaia 1923. 
ge TE = 


346 1—3 


komisowy, import i eksport towarów. spółka z ogra- 
'niczomą  odpowicdzialnością w - Podwwłoczyskach. 
Przedmiot przedsiębiorstwa: obroty handlowe w kra- 
ju i za granicą w szczególności ze wschodem. towa- 
rani nicpodłegujacymi specjalnej koncesi. a to han- 
; de] towarów - bławatnych, sukiennych, skórzanych, 
szklannych, parafinewych, produktów naftowych, iar- 
by. pasty. narzędzi rolniczych, naczyń porcelanowych 
i emaljowanych, towarów drobiazgowych i xzałanteryi- 
nvch przyborów do krawieczyzny. przyborów do SzV- 
cia, pisania į fotograficznych chemikadii i towarów kn- 


|rzemkych. Kapitał zakładawy: 3,000.000 Mp. w całości 
Pęd O ip. m 


= 


ry 


"E 1 „GAZETA LWOWSKA” z dnła 2. lutego 1923. 
frpłacony. Zawiadowcami spółki 


są: Lipe Goldstein i'mkft przedsiębiorstwa: Produkcja serów deserowych 
(eon Kleinman. kupcy w Podw 


ołoczyskach Do za- i masła. Właściciel firmy: Jan Longardt, właściciel 


istępstwa uprawnmicii są obaj zawiadowcy kollektywnie.:dóbr w Tarnopolu zamieszkały. Do zastępstwa i pod-, 


Stosunki prawne spółki: Spólka opiera się na kamtrak- pisywania firmy są uprawnieni: właściciel firmy Jan 
cie spółki z dna 16. pażdziernika 1922 do L. rep. 282) Lungardt. tudzież ustanowiony dyrektor fabryki Frai- 
zdziałanym we formie aktu notarialnego. Czze trwa-icszek Pfausor odrebnie i samodzielnie. 


Firm. 75/22. Re. B 5/13, Do rejestru handlowego 
wpisuje się: Siedziba stowarzyszenia Chodorów. Fir- 
mą „Chodorów, Akcyjne Tow. dła przemysłu cukrow- 
niczego”. A) Uchwalą Nadzwyczajnego Wainego zgro- 
madzenia axcionarjtszów z 3. października 1922 r. 
| zatwierdzoną postanowieniem Ministrów przemyslu i 


mk nieugraniczony. Podpis firmy: Pod napisana, wy- i 
jeiśnięrą lub wydrukowaną firmą Spółki obą zawia-| 
'dowcy uumecszczą tkallektywnie swe pśdpisy, Zwo- 
Ranie Wałnego zgromadzenia ża pomoca listów poie- 
lonych na 8 dni przed termineni Walnego zgramadze- 
mia. 
Sąd okregowy jaka handłowy. Oddział II. | 
Ternopol dnia 21. października 1922. 705' 


T03 
Firm. 853. Rg. A IV 81. Wpis firmy spółkowej. 
Do rejestru wpisano dnia 6. czerwca 1922. Siedziba 
fwmy: Lwów. Brzmienie firmy: Hebenstreit i Rabino- 
'wicz, handel i eksport jai. Spólnicy: Noe Hebenstreit, 
kopiec we Lwowie ul Grodzickich ł. 8 i Eljasz Rabino- 
rwicz we Lwowie, ul, Tarnowskiego 12 Forma prawna 
spółki: Jawna spółka handlowa od 1. czerwca 1922. 
Dou zastępstwa spółki upoważnieni są obaj spółnicy, | 
'a ta każdy z nich z osobna. Spólqicy podpisywać beda 
firme w ten sposób, że pod brzmieniem firmy wypi- i 
sanem, wydrukowanem Inb wyciśnietem pieczęcią pod-* 
piszą swoje nazwisko. 
Sąd okręgowy cyw. iaka handlowy, Oddział IV. 
Lwów dnia 30 maja 1922. 85 


lhandiu oraz skarbu z 17. listopada 1922 Sp. O. 3614 
690 spr. 310 pestanowłono: 1) powiększenie kapitału za- 
Zmiany i do kladowego z kwoty Mkp. 63,000.000, o kwotę Mkp. 
datki do wpisanej już firmy spółkowei. Do rejestru 387,000.000, czyli do marek polskich 450,000.000 Miop. 
C. wpisano dnia 28. września 1922. Siedziba irmv: drogą przelania do kapitalu zakładowego sumy 
Podwcłoczyska. Brzmienie firmy: Dom  hamkowy: |387,000.000 Mkp. z nadwyżki powstałej od przewału- 
„Połdom' import i eksport towarów. spółka z ogra- towania książkowej wartości majątku Spółki według 
miczoną odpowiedzialnością w  Podwołoczyskach. |. bHansu za lata 1913, 1916 i przy użyciu pozostałej czę- 
Prokurę udziełono: Salomonowi Aszkienazemu w Pod-.Ści nadwyżki w Sumie 387,000.000 Mkp. ma stworzenie 
weałoczyskach, specjalne$ę rezerwy walotgwej. 2) przestempłow aliie 

Sad ckręgowy jako handłowv. Oddział II. detychczasowych akcji nominalnej wartości 140 Mkp. 

Tarncpol dnia 27. września 1922. 691'na akcje nam. wart. 1000 Mkp. każda. 3) delsze po- 

z 3 HF... N iwiększenie kapitału zakładowego Spółki o 250,000.090 

Firm. 516/22. Re. G AI 17. Wpis firmy spółkoweil Mkp. czyli do 700,000.000 Mkp. drogą nowej emisii 

z ogramzczorą odpowiedziałnością. Do rejestru C. wp- 250,000 sztuk nowych na okaziciela opiewających go- 


Sud okręgowy jako handlowy, Oddział li. 
Tarnopci dnia 25, października 1922. 
Fim. 613,22. Rg. C Hf ii, Uchwała, 


sano „dnia 24. sierpnia 1922. Siedziba firmy : Lwów. . tówką pełno wpłaconych akcji nom. wart. 1000 Mkp. 
bBrzawenie fmmy: „Purot. Polska spółka dia obrot i każda. B) 8 


34 statutu irzupełnia się ust treści 
z Rosją. spółka z ogr. odpow.  Przedmłot przedsię- | następującej: „Protokoły Watnych en Eo 
biorstwa: Hurtownmy handel towarami z obrotu nle- | narjuszów za wyjatkiem tych, które sporządzają się w 
wykluczonyni z Rosją i Ukrainą. tudzież nabywanie, formie aktu notarłułnego spisują się w księdze uprzed- 
U sprzedaż kupionych lub zamienicnych towarów w ot nio należycie poświadczonej i oparafowanej.* C) § 21 
brehie Państwa Polskiego, Rosji i Ukrainy; Zakład ! zatytn uzupełnia się ustępem treści następującej: Pro- 
filiamy: w Podwołoczyskach, w Kałaharówce, Wych- | tokoły posiedzeń sporządzają się w ksiedze uprzednio 


Firm. 1199 Rg. A IV 121. Wpis firmy spółkowej watyńce i Łanowcach noszący firmę Zakładu główne- |należycie poświadczonej i parafowanej.* Datą wpisu: 


Do rejestru wpisano dnia 30. lipca 1922. Siedziba ür- | go wc Lwowie tak samo brzmiącą, Kapitał zakładowy: 
my: Lwów. Brzmienie iirmy: „Kurzer, Morgenstern i.600.000 Mkp. pełno wpłacony. Do zastępstwa spólki u- 
iSpka, handel towarów kołonialnych we Lwowie”. | poważniony jest zawiadowca: Szaje Landau, kupiec we 
'Przesn(iot przedsiębiorstwa: handel towarów kolo- | Lwowie, ul. Kołłątaja |. 3. Forma prawna spółki: Spół- 
jnkalnych. Forma spółki: Jawna spółka handlowa odjka opiera się na kontraktach z daty Lwów 22 marca 
13. Kpca 1522, Jawnymi spólnikami są: Hersch Mei- | 1922 zdziałanym we formie aktu motarjałnego do Lrep. 
Jech Kurzer, ul Słoneczna 27. Ozjasz Mendel Morgen- | 13264. Czas trwania spółki nieograniczunv. Podpis fir- 


‘stem, św, Anny 19 i Naftali Friedmann, Miodowa 9 
rwe Lwowie. Do zastępstwa uprawnieni Są: Hersch | 
'Meilech Kurzer łącznie z jednym z dalszych spółników. 
Podpis firmy: Pod brzmienitm firmy umieści swój pod- 
"pis Hersch Melech Kurzer łącznie z jednym ze spól- 
ników. 
Sad ckręgowy jako hamdłowy, Oddział IV. 
Lwów dnia 30. lipca 1922. 667 


Firm. 501/22 Rg. A 266. Wpis do rejestru handlo- 
twego firmy pojędyńczej. Do rejeswu Oddziału A. wpi-| 


samo: Siedziba tirmy: Podwołyczyska. Brzmienie lii- |; 


my: Handel towarów mieszanych D. Rosenbaum. 


'Przedmiot przedsiębiorstwa: 


ar 


dicwego firmy spółkowej. 


Handel towarów miesza-| "Ami romiczemi i innemi maszynami 


my: uprawniony do pudpisywaaia iirmy jest zaw iadov- 
ca w ten sposób, że pod wypisanem, wydrukowanem 
lub pieczęcią wyciśnięten brzmieniem firmy umieści 
swój podpis. . 

Sąd okrerowy jako handlowy, Oddział JI. 
Tarnopol dnia 14. sierpnia 1922. 699 
Firm. 582/22. Re. A. 271. Wpis do rejestru han- 
Do relestru Oddziału A. 
wpisano dnia 28. września 1922. Siedziba firmy: Tar- 
"opal. Brzmienie firmy: „Dom Handłowo-Kotnisowy 
„Wschód” w Tarnopolu Nussbawn, 
schiitz,", Przedmict przedsiębiorstwa: handel rnaszy- 
wszelkiego ro- 


nych. Właściciel firmy: Dora Rosenbaum. Podpis fir- | dzaiu, częściami składcwemi maszyn i urządzeń młyń- 


my: Pod pieczęcią w powyższem brzmieniu _ firmy 
podpisze Dora Rosenbawn. Data wpisu; 24. sierpnia 
11923 


i Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział II. 
Tarnopol, dnia 14. Skerpnia 1922. 69. 


Firm. 486/22. Rg. A 264. Wpis do rejestru handlo- 
wego firmy pciedyńczej, Do rejestru Oddziału A wpi- 
sano. Siedziba firmy: Skałat. Brzmienie firmp: Mo- 
nias i Heiman. handel towarów mieszanych i produk- 
tów naitowych. Przedmiot przedsiębiorstwa: Handel 
towarów mieszanych i produktów naftowych. Forma 
'spółki jawna od roku 1919. Spółnicy osobiście odpowie- 
dzialni: Maks Monias i Nesanel Heiman zwany Natan 
Fuchs. kupcy w Skałacie. Do zastępstwa istniejącego 
zakładu głównego są uprawnieni obaj spólnicy łącz- 
nie. Podpis firmy: Pod wyciśniętą pieczęcią „Handel ; 
towarów mieszanpch i produktów naitowych Monias | 
i Heiman zwany Natan Fuchs w Skałacie" podpisują | 
łącznie obei spólmicy Maks Monias i Natan Heiman. | 
"Dzień wpisu: 25. lipca 1922. 

Sąd akręgowv jako handlowy. Oddział II. 

Tarnopol dnia 24. lipca 1922. 592 


Firm. 621/22. Rg. A 272. Wpis do rejestru hamdlo- 
wego firmy poiedyńczej. Do retestru Oddziału A. wpi- 
samo dnia 28. września 1922. Siedziba firmy: Tarnopol. 
Brzmienie firmy: B, Dubowy. handel towarów hła- 
watmych w Tarnopolu. Przedmiot przedsiębiorstwa: 
handel towarów bławatnych. Właścicielka firmy: Bro- 
nisława Dubowy w Tarnopolu. : 

Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział T. 
Tarnopol dnia 27. września 1922, 688 
Firm. 565/22. Rz. A 268. Wpis do rejestru handio- 

"wego firmp pojedviiczej. Do rejestru Oddziału A. wpl- 
sano dnia 28. września 1922. Siedziba firmy: Padwo- 
'łoczyska. Brzmienie firmy: Dom handłowo-komisowy 
dla eksportu (i importi „Res' w Podwoałoczyskach, 
Ludwfk Lubański. Przedmiot przedsiębiorstwa: handel 
towarami tekstymymi. kolonialmymi. końmi i bydłem, 
narzędziami relniczemi. przetworami naitowymi, wyro- 
hami galanteryjnymi i skórzanymi, wyrobami spiry- 
„tusawyr w zamkniętych naczimiach i w ogółe wszeł- 
"kimi dozwalonymi towarami. Właściciel firmy: Lud- 
wik Iubański. kupiec w Podwołoczyskech. Podpis fir- 
my: Pod brzmieniem firmy imię i nazwisko właścicie- 
la firmy. i 

Sąd okregowv jako handlowv. Oddział II. 
Tarnopol dnia 27 września 1922. 689 


Firm. 673/22, Rg. A 273. Wpis do rejestru handlo- 


[ow] 


skich. materjałami budowlanymi, sztucznymi nawoza- 
mi i mnymi towarami w zakres tego rodzaju przed- 
siębiarstwa wchodzących. Właścjciel firmy: Dawid 
Nussbaym. Moeiżesz Grosskopf i Joachim Lifschiitz 
kupcy w Tarnopolu. Forma spółki: Jawna od 2. sięrp- 
nia 1922. Spółnicy osobiście odpowiedzialni wszyscy 
trzej powyż wymienieni spólnicy. Do zastępstwa ist- 
niejącevo zakładu głównego są uprawnieni wszyscy 
3 spółnicy łącznie. Podpis firmy: Ped nazwa firmy wy- 
pisaną lub pieczęcią wyciśniętą  umieszczą wszyscy 
spólnicy swe nazwiska. 

Sad okręgowy jako handłowv., Oddział IL. 
Tarnopol dnia 27, września 1922. 697 
Firm. 502/22. Rg. A. 269. Wpis do rejestru hamdło- 

wego firmy pojedyńczej. Do rejestru Oddziału A. wpi- 
sano: Siedziba firmy: 
nry; Kazimierz Józef 2 im. Małuża. handel różnych 
towarów ze Wschodem w Podwołaczyskach. Przed- 
miot przedsiębiorstwa: Import i Eksport różnych to- 
warów, a w szczególności kupno i sprzedaż wszel- 
kiego rodzaju towarów it wywóz tych towarów ra 
Wschód, ti. do Ukrainy i Rosii. Właściciel firmv: Ka- 
zimierz Józef 2 jim. Małuia. kupiec w Padwołoczyskach. 
Podpis firmy: Pod brzmieniem firmy  własnoręczny 
a właściciela firmv. Dzleń wpisu: 5. sierbria 
1922. 

Sąd okregowy jako handlowy, Oddział II. 
Tarnopol dnia 5. sierpnia 1922. 696 
Firm, 403/22. Rg. A. 260, Wpis do rejestru haardlo- 

wee firmy spółkowej. Do rejestru Oddziału A. wpisa- 
no: Siedziba firmy: Łódź. Brzmienie firmy: Biuro A- 
genturowoskłomisowe .Pcdpol“ Cioepperci i Smętkie- 
wicz. Przedmiot przedsiębiorstwa: Biuro agenturowo- 
komisawe. Forma spółki jawna od 1. lipca 1921. Spół- 
nicy csobiście odpowiedzialni: Wincenty Stnętkiewicz, 
Szkolna 13, Herman Goepert i Karol Goepert. Floren- 
tyna Gaepert. Padleśna 3 w Lodzi i Rudolf Goepert w 
Lodzi. Zakład filiadnv w Podwołoczyskach noszacy fir- 
me Zakładu głównego w Lodzi, tak samo hrzmiącą. 
Do zastępstwa istniejącego Zakładu są uprawnieni każ- 
dy ze spólników. Podpis firmy: Pod stemplem firmo- 
wym podpisują 2 spółnicy łącznie. Dzień wpisu 25 lipca 
1922. 

Sad okregowyv iako handlowy. Oddział II. 
Tarncpol dnia 24. lipca 1922. 6504 
Firm. 754/21, Rg. A. 181. Wpis do rejestru handlo- 

wego firmy poiedyńczej. Do rejestru Oddziału A. wpi- 
sano: Siedziba firmy: Grzymałów. Brzmienie A 
Lewi Rosenzweig, handel towarów mieszanych. Wła- 


Gjrasskopi i Li- | 


Podwołoczyska. Brzmienie fir-: 


23. grudnia 1922. 
Sad okręgowy. Oddział IT. 
Brzeżany dnia 22. grudnia 1922. 


Firm. 69/22, Rz. B 5—6. Zmiany ì dodatki do re- 
jestru handlowego. Do rejestru wpisać: Siedziba To- 
|warzystwa Chedorów. Firma w Chodorowie. Akcylne 
Towarz. da przemysłu cukrowmiczego. Prokure u- 
'dziełono Władysławowi Piaseckiemu we Lwowie za- 
mieszkałemu, Data wpisu: 14. tistopada 1922, 

i Sąd okręgowy, Oddzi4 H. 
è Brzeżany dnła 11. listopada 1922, 713 


Firm. 61/22. Dodatkowo do rejestru handlowego 
„wpisuje się: Siedziba firmy: Rohatyn, Brzmienie iir- 
"my: Dom handłowy w Rchatvnie Spółka z ogr. nor. 
Prekuramt: Ustarowionv został oświadczeniem z daty 
Rohatyn i9. czrwca 1922. jan Kows navczycici iudo- 
wy w Rolratwmie prokureniem Spółki, Datą wpisu: 25, 
| października 1922. 

Sad okręgowy, Oddział TI. 
Brzeżany dmia 25, października 1922. 


E 
Zaproszenie na 


WALNE ZGROMADZENIE 


»ierwszei Polskiej (hrześcijań: 
sziej Xsęgarni i Antykwarni 
współdzieiczej we Lwowie, ul. Erzywa 9, 
które odbędz e się dnia !8-go lutegu 1928 o godz. 
103.0 ran" w łokaln Kongregacji Kupieckiej ul Czar- 
|niecklego 2 Porządek dzieniy: 
il Zagajenie, JI, Sprawozdanie Zar”ądnu za rok 
| 1922. II] Zaiwierdzenie bilansu i sprawozdania 
¿rocznego ludzież podział zysku, — IV. Powzięcie Il. 
ju hwały co do rozwiązania i Hkwidacji spółdzi:lri. 
iV. Sprawa zawią'auia Spółki z ogr. odpow —- Vi. 
Wnioski członków: 716 

i kret.: Duvrawski mp Przew.: Żegiestowski mn. 


WALNE ZGROMADZENIE 


$rółdz'elni „REWERAĆ z odpowiedz. 
udziałów we Lz owie na dzień 9-ga 


> 
Mg 


14 
EEG "ę | 


d j 
Lutego 1923 òo g:dz. Iś-tej w lokalu 


włssnym, 
Porządek dzienny: 

Sprawozdanie Zarządu i Komisji z i ze 
CY zą ji Rewizyjnej z 
. Zatwierdzenie bilansu za rok administracyjny 19:2 
i udzłsl:nie absolutor'um. Li 4 

. Dalsze prowadzenie Spółiázleimi. 

4. Uznpełnienie Zarządu ı Rady Nadzorczej. 


to 


g 


5. Wnioski. 
Za Zarząd: Prezes: 
Trznadel. Damasiewicz TrA 
L 607 3. | 


| OGŁOSZENIE LICYTACH ! 


Gmina Ghrześ.ijańska miasta Sokala sprzeda 50 m? 
dr.ewą osikowcgo od 18 cm „rubości w zwyż na pnu 
loco las Radwańce k.ło Witkowa nowego. 

Cena wywolania wynosi 33.000 Mkp, za 1 m: 

b. Ofery pisemne przyjmuje Magistrat m. Sokal: do 
jen a 1. lutego br. godz, 11 przed południem, pozem 
ina tąpi licytacja u tna. . 


: : 1 T Ear T 5 A - ie ie Ę Wadjum i000 ceny wywołania. 

wego firmy pojedyńczej, Do rejestru Oddziału A wpi-|Ściciel firmy; Lewi Rosenzweig. kupiec w Grzymało- | j ; 

Sano dnia 27. października 1922. Siedziba  firmv:| wie. Dzię wpisu: 7. grudnia 1921, Warunki do Pozeglągnięcza w Magistracie 

Tarnopol ul. Fedkowicza nr. 3. Brzmienie firmy: „Jan- Sad okregowy jako handlowy, Oddział II. | Magistrat miasta Sokala, 

ka", fabryka serów deserowych Jan Langardt, Przed- Tarnopol dnia 5. grudmia 1921. 695 Soka', dnia 27. st cenia 1923 7% 
Prenumerata bez odnoszenia miesięcznie 6000 mp., z odnoszeniem lub pocztą miesięczuic 7000 mp., za granicą 9000 mp, —- Redakcja czynna 


od g.8rano do 2 popol, z wyjątkiem niedziel i świąt. -- Redaktor nacz, przyjmuje od g. | —- popol. -- Listów 
przyjmnie się. — Rękopisów Redakcja i Administracia nie zwracają. 


niefrankowanych należycie nie 


Konto Poczt. Kasy O. 141.690. 


C R E E. 1 a UWECTUĘ WW... |< w W > 
Redaktor odpowiedzialny; JERZY KONARSKI. Naiężytość pocztową opłacono ryczaliem. Drukarnia Polska, Lwów, ul. Chorążczyzuy 31. ` 


